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Narzędzia wiertnicze; koła pasowe; puszki do konserw, 
tłuezkarkę 1 sortowniki do kamieni, węże parolane, żelazo 
bednerskie, rury wodociągowe, blachę żelazną, brony, 
tokarki, kuźnie polowe, wozy 1 uprząż . . . 


Maszyny do pisania, samochody, pudelka cynkowe, luty 
armatnie, włosień, nienżytki parolane I brezentowe, p rzy» 
bory garbarskie, pontony I łodzie, kable, puszki blaszane 
Kotły różne, suszarka parowa, walce, liny stalowe, obra- 
biarki do metali 1 drzewa, żóraw parowy + > « 


Samochody osobowe i ciężarowe, baby 1 ściski wiertni= 
cze, szmaty, nici s . : . . . we Lwowie 


Urządzenie elektrowni 1 lokomoblla . ; . „ w Wilnie 
ssy Demobil zeszyt 50-ty. 


Termin składania ofert: 1) na konkursy w Łodzi, Warszawie I Wilnie $ 
do dnia $ listopada 1922 r. 2) na konkursy 
w Krakowie ( „wowie dod 15 Istopada 1022 r. 


w Łodzi. 


w Warszawie 


w Krakowie. 
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Towarz. Miłośników Muzyki f 
GRAND-HOTEL, Krótka 1. 


Ostatni Tydzień 
Wystawa Obrazów 


Maurycego Minkowskiego 


571-—53 


otwarta codziennie od godz. 10 rano do 8 wiecz. 
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fabryczny | 


możliwie w śródmieściu poszukiwa- adwokata Forellego 


ny do wynajęcia od zasaz. Pośred- , i 
nictwo pożądane. Oferty składać od 1-go listopada r. b. przeniesioną 
zostaje ną ul. 022—% 


do admin. „Głosu* pod „K, K.“ 
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= Konstantynowską Mo 5. 


\OWSZE MODELE 
Sukien Wiedeńskich 


poleca Szan. Klijenteli 
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Pianistka 


Romana Praszkier|* 


absolwontka konssrwatorjum w Lipsku 


wznowiła lekcje. 
Przy muje między 4-tą a 5-tą po poł 
ul. Sienkiewicza 37, m. 40. iù 
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śjsympatje francuskie 
e | tej 
Atak stałe, iż muszą zwyviężyć 
s |odrazę i nieutność do sowie- 
5 tów, o ile te występują w roli 
| obrońców 
A |wego Rosji, a nie swej władzy 
gi ustroju 
| Kwestja cieśnin i morza Czar- 
s | nego 
8 | Trockiego, lecz żywotna sprawa bardzo  hałaśliwie, o zmianach 


4. JMaszkowska, Piotrkowska 17, rządem komisarzy, a wszyst- 


dotychczasowej polityki zagra-| miały się „sfederowac* na swójjniśmy Się 


Transporty Międzynarodowe 


Józ. J. LEINRAUF Tow. Akc. 


Oddział w Łodzi, Piotrkowska 45, tel. 6-45. 


Wagonówe i zbiorowe ładunki z terminową dostawą 


, do Gdańska, Wiednia, Budapesztu i Rumunji. 
841-1 


Zaliczkowanie towarów. | 
| 
sposób z Gruzją, a bardzo nle- 
dawno, powtórzyły tę samą 
operację z „niepodległym“ Tur-| 
kiestanem. Jakgdyby, w myśl 
nawoływań „Temps’a“, podjęły, 
one niedawno kroki do ściślej: | 
szego zjednoczenia z mo=í 
skiewską Rosją Ukrainy t. fa! 
zniesienia dotychczasowych po- 
zorów jej niepodległości. 
Tajemnica względnie łatwego 
rozgraniczenia z Rosją sowiecką | 
polegała właśnie na tem, iż ta| 
zeszła z drogi dawniejszej Rosji! 
państwowej, że nawet do! 
pewnego stopnia lekceważyła 
kwestje terytorjalne. Co będzie, 
(jeżeli sowiety i komisarze mo- 
skiewcy przejmą się na serjo 
rosyjską ideą mocarstwową? 
Niebezpieczeństwo, które 
miało przybrać konkretne 
kształty dopiero po obaleniu 
bolszewików i które dlatego 
odsuwało się w jakąś dal nie- 
określoną, może się stać aktu- 
alnem już w najbliższych mię- 
siącach. Nie potrzeba już do 
lego obalenia bolszewików i 
ich rządu, wyslarczy zwrot w 
ich polityce zagranicznej. Co 
będzie, jeżeli ci nowokreowani 
przez opinję francuską stróże 
obrońcy państwowego interesu 


oftazakowią, 
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Powiewy aliansu fran- 
cuskos=rosyishiego. 


nicznej radykalne przeciwień- 
stwo; wszystkie one oskarżają 
sowiety o zdradę najżywotniej- 
szych interesów Rosji, O roz- 
bijanie jej i rozezłonkowanie, 
o oddawanie cudzoziemcom 
„iskoni rosyjskich*, posiadłości. 
Jeżeli tedy „Temps* mówi 
o tych interesach, trudno oprzeć 
się przypuszczeniu, iż pojmuje 
je na sposób kadetów lub 
choćby wielu socjalrewolucjo-|Rosji zażądają rewizji traktata 

nistów rosy skich, tyskiego, jeżeli podniosą głos 

Otóż ci panowie mówią |w kwestji Wilna, Galicji Wschod- 

oddawna 0 chytrej polilyce |niej i jeszcze czego ? 

Albionu i o cieśninach, lecz| Mamy wprawdzie z niemi 

ło nie interes Lenina ilnie tylko o nich. Mówią, ito|formalny i solenny traktat, ma- 

my nawet oświadczenie Jofie- 
go i innych, że nie został om 
narzucony przemocą, lecz jest 
„pokojem porozumienia”. To 

może coś znaczy, lecz z pew=: 


Paryski „Temps“ wita 
powrót Rosji do polityki między- 
narodowej i oświadcza, że sto- 
sünek Francji do rządu so- 
wieckiego jest zależny od dba- 
łości tegoż © interesy naro- 
dowe Rosji.  lnnemi słowy 
dła 
ostatniej są tak wielkie i 


interesu państwo- 


jej narzuconego. 


polityki rosyjskiej od dwuch | terytorjalnych na zachodniej 
blisko wieków. 1 dlatego naigranicy Rosii, o pokoju w 
jej gruncie polityka francuska |Rydze, który był, przedmiotem 
zbliża się do rządu sowietów | jednomyślnego potępienia wszy- 


i gotowa jest do poparcia jegojstkich grup emigracji rosyj- |ñością znacznie mniej, miż się 
polityki wschodniej. skiej od monarchistów aż do|niejednemu wydaje. 


Jak się zachowują wobec 
takiegó ewentualnego żądania 
mocarstwa zachodnie, a co zro- 
bi Francja? Jak wiadomo, mo- 
carstwa koalicyine zarezerwo- 
wały sobie w traktacie wersal- 
skim prawo określenia w schode 
nich granic Polski. Nasza mąs 
drość polityczna, reprezen towa= 
na ostatniemi czasy przez pe 
Skirmuntia i jego inspiratorów 
endeckich, uważała, że powin- 
starać o wymijanie 


soc ahewolucjonistów. Dość 
łatwo odgadnąć, że państwową 
polityką, byłoby w jej oczach 
tylko ponowne „zbieranie“ 
rozbitej, rozczłonkowanej ziemi 
rosyjskiej. ` Listkiem figowym 
tej polityki, jej ideologją na 
dzisiejsze czasy pokojowe i 
demokratyczne jest hasło fe- 
deracji. Ale tę sztukę posia- 
odłamami emigracji ro-|dają niezgorzej sowiety mo- 
na punkcie | skiewskie, które Dprzerież u- 


Sprawa ta ma swą stronę. 
nader ważną dla Polski i, po- 
wiedzmy oiwarcie, bardzo nie- 
bezpieczną. Francja, o ile wie- 
izyć głosowi  minisrerjalnego 
dziennika, zachęca sowiety do 
prowadzenia czy kontynuowa- 
ma państwowej polityki rosyj- 
skiej. Jak wiadomo, pomiędzy 


kimi 
syjskiej istnieje 


W niedzielę, dnia 29 paździer- 
nika, o godz. 4-ei pó pał w lo: 
kalun przy nl. Pańskiej 74, Ip, § 

będzie wygłoszony 


odczyt na temat: 
Stary świat się skończył | 


Weście OW i 53—2 


Młoda, inteligent. nsaba 


re ia języków: polskiego i 
niemieckiego poszukiwana do pierw= 
szorzędnego damskiego zakładu kra- 
wieckiego, jako zarządzająca. Oferty 
z życiorysem, referencjami i poda- 
niem wymacanej pensji składać do 
admin. „Głosu* sub. „I M.* 23—1 


FABRYKA CZEKOLADY 
E. WEDEL 


g powodu ponownego otwarcia filji 
przy ul. Piotrkowskiej 178, sklada 


mk. 50.000— na „Póotowie". 


Dr. KH, Weisshoff 


Choroby wawnątrzna i dziecinne 
Przyjmuje od godz. 5 — 7 wieczorem 


Przejazd 40. 
14677—15 
"c=" zy 


Przyjechali 
Jadwiga i Szymon Szymszolewiczowie 
skrzypek i pianistka. 858—3 

ul. Sienkiewicza 29. 


tej kwestji, o nieporuszanie 
jej. To właśnie było nasze 
stanowisko na konferencji ge- 
nueńskiej, która jednak nie o- 
broniła nas przed zaznacze- 
niem Lloyda George'a, iż kwe- 
stja Wileńszczyzny i Galicji 
Wschodniej należy do mocarstw 
i nie zoslała jeszcze rozstrzy- 
„gnięta. Należało działać w kie- 
runku wprost przeciwnym, na- | 


leżało domagać się od mocarstw | 


‚przyśpieszenia zasadniczej de- 
'eyzji. Wszak było oddawna 
widoczne, że dopóki Rosja nie 
zabiera w 'danych sprawach 
głosu, dopóki jej rząd faktycz- 
ny wyraża co do nich zgody 
lub dćsinteressement, koalicja 
nic nąm zrobić nie może, że 
musi je zostawić przy Polsce, 
choćby dlatego, że sama nie 
wie, co zrobić z tymi krajami. 

Wszak każdy, kto nie był 
„politycznym analfabetą rozumiał 
dobrze, że w sporze o Wileń- 
szczyznę nie chodzi de facto o 
Litwę, lecz o Rosję, o przyszłą 
Rosję, która niezawodnie u- 
pomni się o swą rozbiorową 
zdobycz. Zresztą tłómaczył to 
nam wyraźnie komisarz ligi 
znany pułkownik francuski Char- 
digny. 

Przewidująca polityka Pol- 
ski nie polegała na uprawianiu, 
jak długo się da, metody stru- 
sia, lecz na dążeniu do jaknaj- 
rychlejszego postawienia i roz- 
wiązania sprawy granic wschod- 
nich. Właśnie chodziło o to, 
iżby to nastąpiło przed obale- 
niem sowietów lub przed mo- 
zyc zwrotem w ich polityce, 

yć może, że zbliżenie 
E A nie pójdzie 
tak latwo, jak pragneliby zwo- 
lennicy starego aljansu. Wszak 
jeżeli sowiety zechcą iść drogą 
polityki carskiej, to z pewno- 
ścią zapukają do kieszeni fran- 
cuskiej, a tym razem z wielu 
przyczyn rzecz nie pójdzie tak 
gładko, jak za czasów Wittego, 
Można nawet przypuszczać, iż 
finansowa * proza może popsuć 
ów klejący się romans i odda- 
lié nieco od nas niebezpieczeń- 
stwo. W każdym razie to o- 


statnie pozostaje i przygotowu- Yi 


jący się zwrotw polityce francu- 
skiej powiększa jego znaczenie. 
Janusz Mazurski. 
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Obrady sejmu śląskiego. 


Tworzenie kas emerytalnych, — Konieczność utworzenia 
urzędu dla mniejszości narodowych. — Przydział węgla 
dla śląskiej central: zakunów. 
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Ciężka sytuacja Niemiec. 


Prace Komisji reparacyjnej. 


Komisja zabawi w Berlinie dwa tygodnie.—Jakle są cele 


KATOWICE, 25 października 
(AW), Siódme posiedzenie sejmu 
rozpoczęło się 25 b. m, ò godz. 
3 po not. 

Poseł Rvbarz uzasadniał wnio- 
sek ksiedza Brzózki w sprawie u- 
tworzenia kas emerytalnych dla 
tych robotników, którzy nie należą 
do kas brackich. Mówca stwier- 
dził, że tylko robotnicy kopalniani 
posiadajn swoje kasy, zaś robotni- 
cy w hutnictwie pozbawieni są tej 
instytucji. Mówca prosi o odesła- 
nie wniosku do komisii, celem o- 
pracowania pro'ektu utworzenia no 
wej kasy emerytalnei, 

Pos. Machej (PPS) postawił 
poprawkę do wniosku ks. Brzózki, 
aby nie tworzyć nowej instytucji 
emerytalnej, lecz rozszerzyć istnie- 
jące kasy brackie w ten sposób, 
aby zmusić hutników do utworze- 
m. nia w swych zakładach podobnych 
kas brackich i połączyć następnie 
wszystkie kasy w jedną wielką or- 
ganizację. 

Wniosek ks. Brzózki, oraz po- 
prawkę pos. Macheja odesłano do 
komisji. 

Po załatwieniu sprawy kas e- 
merytalnych wszedł na porządek 
dzienny wniosek pos. Meiera o ko- 
nieczności utworzenia urzędu dla 
mniejszości narodowych. Wniosek 
uzasadniał referent komisji poseł 
Kowol (Niem. Partja Soc.) 

Przy tym punkcie zabrał głos 
marszałek Wolny, oświadczając, że 
należy bezwzględnie utworzyć u- 
rząd mniejszościowy, przewidziany 
w konwencji genewskiej. Urząd 
ten będzie miał za zadanie kon- 
trolę nad tem, aby mniejszości w 
Qbu częściach Sląska były trakto- 
wane równomiernie, Tymczasem wła- 
dze niemieckie okładają aresztem 
zarobki polskie, zaś Sląsk polski 
nie może temu przeszkodzić, po- 
nieważ nie ma w Niemczech urzę- 
dów opcyjnych. 

Wniosek przedłożony będzie 
apelem do rządu niemieckiego, 
aby podjął kroki w kierunku po- 
wołania do życia tej instytucji ze 
względu na uchodźców, którzy są 
tutaj i mają majątki po stronie nie- 
mieckiej. W głosowaniu wniosek 
pos. Meiera przyjęto. 

Następnie pos. Adamek (PPS) 
referował swój wniosek w sprawie 
przydziału węgla dla śląskiej cen- 
trali zakupów. 

Wniosek zmierza do tego, aby 
śląska centrala zakupów otrzymała 
od województwa przydział 100.000 
tona węgla, w celu zamiany węgla 
na środki spożywcze i na artykuly 
pierwszej potrzeby. Pos, Adamek 
zaznaczył, że centrala zakupów nie 


jest instytucją prywatną, niema 
więc obawy, aby' węgiel rozdziela- 
no między członków mpartji. Wła- 
dze wojewódzkie uznały instytucję 
i zasilają ją kredytami. 

Nastepnie mówca polemizował 
z pos, Karfantym co do dochodu 
miesięcznego, jaki państwo czerpie 
z kopalń. 

W dalszym ciagu mówca wyka- 
zywał niewspółmierny wzrost do- 
chodów koncernów węglowych w 
porównaniu z zarobkami robotni- 
ków, którzy zarabiają najwyżej 
900 marek dziennie, gdy koncerny 
zarabiają po 17. 000 marek na ton: 
nie. 

Pos. Grajek (NPR) podkreślał 
doniosłość wniosku pos. Adamka 
i przedstawił produkcję węgla za 
ubiegły miesiąc. 

Gdy chwilowo, w czasie prze- 
mówienia pos, -Grajka, objął prze- 
wodnictwo wice-marszałek  Binisz- 
kiewicz, doszło do ostrej wymiany 
zdań między pos. Grajkiem a pos. 
ks. Brzózką. 

W konsekwencji ks. Brzózka 
wraz z posłami Chrz. Zjedn. Ludo- 
wego opuścił saję na'czas trwania. 

Po dyskusji w sprawie kas eme- 
rytalnych i przydziału węgla dla 
centrali zakupów, zarządzono 20- 
minutową przerwę, aby klubom 
dać możność porozumienia się. 

Przy głosowaniu nad wnioskiem 
pos. Adamka okazało się, że 28 
głosów padło za odesłaniem wnio- 
sku do komisji a 11 przeciw, przy 
9 nieobecnych. 

ża wnioskiem głosowały Chrz. 
Zjedn. Ludowe, Katolicka Partja 
Ludowa i N, P. R, przeciw — 
P. P. S5., Niem. Part. Socj. i 1 czło- 
nek Deutsche Partei, Wobec tego 
wniosek odesłano do komisji, 

Następnie z powodu spóźnionej 
pory odłożono do xastępnego pos 
siedzenia wniosek pos. Grajka ð 
wyasygnowanie poważniejszych 
kwot, celem doraźnej pomocy in- 
walidom i sierotom po nich, wnio- 
sek o wydanie ustawy w sprawie 
urzędu kooperatyw, wniosek wo- 
jewody, wydany za zgodą rady 
(wojewoda prosił o uchwalenie 
powyższych kredytów na aprowi- 
zację Górnego Sląska) oraz wnio- 
sek pos. Rakowskiego o wybranie 


specjalnej komisji wyborczej z 5|łina, że, wskutek wczorajszych 
celem uzgodnienia  staf 1tu | rad kanclerza 


osób, 
śląskiej centrali zakupów z usta- 
wami Rzeczypospolitej. 

Na tem posiedzenie zamknięto. ' 

Następne odbędzie się w pią- 
tek o godz. 3 po południu. O go 
dzinie 2 odbędzie się posiedzenie 
konwentu semjorów. 


Stan szkolnictwa na Śląsku. 


P. Kaiser o szkolnictwie powszechnam. — Brak sił nau- 
czycielskich.—Ciężkia położenie nauczycielstwa. 


KATOWICE, 25 października. 
(AW). —P. Kaiser, kierownik szkol- 
nictwa powszechnego przy śląskim 
wydziale oświecenia publicznego, 
udzielił przedstawicielowi „Agencji 
Wschodniej” nastepujących infor- 
macji o stanie szkolnictwa po- 
wszechnego w województwie ślą- 
skiem: 


Szkoły powszechne pozostawia- 
ją u nas wiele do życzenia, Naj- 
ważniejszym powodem tego stant 
jest brak sił nauczycielskich. Przed 
rokiem zgłosiło się do służby na 
Górnym Sląsku wielu nauczycieli, 
ale przeważna ich część nie przy- 
była na Górny Sląsk, gdyż, albo 
otrzymali oni posady w innych 
dzielnicach Polski, albo przepło- 
szył ich nadzwyczajny wzrost dro- 
żyzny, wzrastającej równoległe do 
spadku marki niemieckiej, Obec- 
nie jednak materjalne uposażenie 
nauczycieli jest daleko lepsze, 
wspomnijmy chociażby o 30 proc. 
dodatku śląskim. Nieządługo sejm 
autonomiczny postara się o po 
lepszenie bytu nanczycielstwa, któ- 
rego przecież potrzebujemy, dla 
zwalczania konkurencji niemieckiej. 

Szczególnie brak nam wykwali- 
ikowanych sił nauczycielskich. Do 
objęcia jest obecnie okolo 900 po- 
sad etatowych. Należy zachęcić 
nauczycielstwo polskie w innych 


dzielnicach Poiski, aby w imię po- 
czucia narodowego śpieszyło na 
Górny Sląsk. Szczególnie potrze- 
bujemy sił o wyższych kwalifika 
cjach naukowych i pedagogicznych. 

Województwo posiada rozmaite 
typy szkół powszechnych, począw- 
szy od jednoklasowych do 7-0 kla- 
sowych włącznie. System szkół w 
miejscowościach przemysłowych 
jest o wiele bardziej skombino- 
wan 

Śzkół powszechnych liczy Gór: 
ny Sląsk 470, Sląsk Cieszyński 121 
i 529 nauczycieli. 

Organizacją szkolnictwa po- 
wszechnego na Górnym Sląsku 
zajmowali się jako delegaci p. wi- 
ce-dyrektor Stein i radca Stenin z 
kuratorjum poznańskiego. 


KATOWICE, 25 paźdz. (AW). 
Dnia 25 b, m. przybyła do sejmu 
delegacja nanczycieli polskich i 
przedstawiła poszczególnym klu- 
bom poselskim memorjał w sprawie 
położenia nauczycieli na Górnym 
Slasku. Pobory nauczycieli górno- 
śląskich stanowią zaledwie jedną 
trzecią poborów, otrzymywanych 
przez nauczycieli w innych dziel- 
nicach Polski. Nauczyciele górno- 
śląscy żądają przytem zrównania 
poborów, oraz wypłacenia im za- 
liczęk, przyznanych już urzędnikom 
państwowym. 


tej podróży? —Porozumienie angielsko-francuskie. — Żą« 
danie zwiększenia dostaw węgla. 


BERLIN, 25 października. (AW). | Niemcom 


Komisia reparacyjna ma przybyć 
w niedzielę lub w poniedziałek, — 
Pobyt jej będzie trwał około dwuch 
tygodni. Ze względów oszczędnoś- 
ciowych mają przybyć tylko Bar- 
thou iBrandbury, oraz kilku sekre- 
tarzy, 

Prasa niemiecka komentuje de- 
cyzję komisii reparacyjnej, jako 
sukces Brandbury'ego, któremu ja- 
koby miało się udać przekonać p. 
Barthou, że nie można narzucić 
idei moratorjum bez zbadania gos- 
podarki Niemiec na miejscu. 

Z drugiej jednak strony przy- 
znają pisma niemieckie, że wido- 
cznie i p. Barthou zdołał wpłynąć 
na Brandbury'ego o konieczności 
zaostrzenia kontroli finansowej i 
należy przypuszczać, że podróż ta 
ma na celu właśnie wdrożenie tej 
kontroli. 

Komisja reparacyjna ma się po- 
informować nietylko u czynników 
rządowych, lecz wejść w kontakt 
z niemieckimi rzeczoznawcami fi- 
nansowymi i przemysłowymi. Wo- 
bec tego spodziewany jest przy- 
jazd kilku ekspertów komisji re- 
paracyjnej z Paryża. 


BORDEAUX, 25 października. 
(AW). „Petit Journal", omawiając 
uchwałę, w myśl której komisja re- 
paracyjna ma wyjechać do Berlina, 
stwierdza, że stało się to na sku- 
tek kompromisu między zapatry- 
wanianii Anglii i Francji. Rząd 
francuski jest zdania, że, z powodu 
spadku marki niemieckiej, należy 
finanse niemieckie poddać ścisłej 
kontroli, czyli pod pewnymi wzglę- 
dami ograniczyć wolność działania 
rządu berlińskiego. Delegat an- 
gielski oświadczył, że zgodziłby 
się na kontrolę, ale że nie możaąsby 


nałożyć tej „kontroli 
wbrew ich woli, sprzeciwiałoby się 
to bowiem traktatowi wersal- 
skiemu i uchwałom londyńskim 
zr. 1921. 

Kompromis polega na tem, że 
Bradbury zgodzi się ną kontrolę 

z zastrzeżeniem, że nad sposobem 
wiławsdżenia jej w życie odbędą 
się rokowania z Niemcami. 


WIEDEŃ, 25 października.(AW), 
„Neue Freie Presse" donosi z Pa: 
ryża, że komisja reparacyjna za- 
bawi w Berlinie conajmniej z 10 
dni. Uchwała komisji, postana- 
wiająca przenieść narady do Ber- 
lina, wywołała — według „Neue 
Freie Presse* — zdziwienie we 
francuskich kołach politycznych. 


WIEDEŃ, 25 października. (AW). 
Jak twierdzą tutejsze dzienniki, 
angielski delegat komisji repara- 
cyjnej, Bradbury, ma w Berlinie 
wysunąć swój projekt ustalenia 
kursu marki niemieckiej przez pod- 
jęcie pożyczki międzynarodowej. 
Przy przeprowadzeniu planu Brad- 
buryego główną rolę miałby 
odegrać Morgan. 


BERLIN, 25 października. (Pat). 
Pisma donoszą, że do rządu nie- 
mieckiego nadeszła nota, w której 
komisja reparacyjna żąda zwiększe- 
nia niemieckich dostaw  węglo- 
wych. Rząd naradzi się nad tą 
notą wspólnie z rzęczoznawcami 
i pragnie wejść z aljantami w ro- 
kowania. Komisja  repafacyjna 
żąda podwyższenia dostaw o 200 
tysięcy tonn węgla miesięcznie, 
Wszystkie pisma niemieckie uwa- 
żają, że Żądanie to jest nie do 


spełnienia, 


Akcja ratownicza rządu rzeszy. 
Polspszenie syluacji wewnętrznej. — Zaproszenia wy- 
bitnych ekspertów finansowych z zagranicy. — Przybyli 
już Heynes, Apfel I Vissering. — Umowa w sprawie 

odbudowy Francji. 
WIEDEN, 25 października (AW) |cych stronnictw w sprawie stabili- 


Tutejsze dzienuiki donoszą z Ber-|zacji 
na- [sprawie rozporządzenia dewizow€« 
ze|go została odroczona, ponieważ 
sytuacja wewnętrz- rząd nie powziął jeszcze decyzji w 


niemieckiego 
stronnictwami, 


marki niemieckiej, Oraz W 


na polepszyła się o tyle, że prze: kwestji zniesienia tego rozporzą” 


| siłenie 


rządowe zostało narazie dzenia. 


Termin następnej konfe- 


,zażegnane. Tarcie jednak między rencji przewodniczących stronnictw 
(stronnictwami trwa w dalszym cią- nie został jeszcze ustalony, 


gu, wskutek czego położenie go- 
się z każdym| 
Rząd ber- 


spodarcze staje 
dniem krytyczniejsze. 
liński zaprosił jakoby do Berlina 
cały szereg wybitnych finansistów, 
aby zasiągnąć * 
sposób zapobiec dalszemu spad- 
kowi marki niemieckiej. 


dach ze wspomnianymi finansi- 


stami wezmą udział i członkowie 


komisji reparacyjnej, którzy jesz- 


cze w tym tygodniu mają wyjechać 


do Berlina. 


ich opinji, w jaki 


W nara- 


WIEDEN, 25 października (Pat). 
„Neue Freie Presse" donosi, Że 
przybyła do Berlina delegacja 'fran- 
cuska okręgów zniszczonych pod 
przewodnictwem senatora Charpen- 
tiera. Na konferencji z przedsta: 
wicielami związku budowlanego, 
delegacja francuska zawarła umo» 
wę, mającą ma celu dostarczenie 
pracodawcom północnej Francji 
materjału budowlanego i zapew- 
nienia im siły roboczej przy tów; 
noczesnem włączóniu do umowy za- 


BERLIN, 25 października (AW) |strzeżeń uniemożliwiających przed: 


Urzędowo komunikują, że 


rzeszy zaprosił 


rząd |siębiorcom działania 
kilku wybitnych | Niemiec, Wczoraj 


na szkodę 
przyjął dele- 


ekspertów finansowych z zagra-|gację francuską kanclerz rzeszy | 


nicy do Berlina, 


w celu odbycia oświadczył, że poprze tę umowę, 


konferencji dla obmyślenia środ- obstaje jednak przy tem, ażęby na: 
ków stabilizacji waluty niemieckiej, stąpiło porozumienie w kwastji i- 
Konferencja ta ma się rozpocząć stalenia wysokości niemieckich dor- 


w najbliższych dniach. 


Do zaproszonych należą: znany , 


angielski ekonomista Keynes, pro- 


fesor uniwersytetu Columbia, oraz 


szwedźki profesor Cassel. 

Ze względu na przybycie w 
poniedziałek członków komisji re- 
paracyjnej do Berlina, przypisują 
w kotach finansowych tej konfe- 


staw węglowych. 


KROLEWIEC, 25 października 
(Pat). Rozwiązane po zamordowa- 
niu Rathenaua nacjonalistyczne or: 
ganizacje młodzieży niemieckiej 
otrzymały znów zezwolenie na pub- 
liczną działalność. Rząd niemieck 
poczynił tylko małe zastrzeżenia 


rencji poważne znaczenie. Wobec | między in., ażeby podczas zebrań 


tych projektów zajęto na giełdzie 
postawę wyczekującą. 

BERLIN, 25 października (Pat). 
Według doniesień „Berliner Tage 
blattu” przybyli do Berlina AE 
wzięcia udziału w berlińskiej mię- 
dzynarodowej konferencji rzeczo- 


znawców finansowych Keynes, z 


Londynu, ze Sztokholmu, 
prezydent 


Visseringa 
BERLIN, 25 października (Pat). 


Apiel 


Jak donoszą dzienniki zwołana naj wiciele angi 


wczoraj konferencja przewodniczą- 


banku holenderskiego Picie n 


związku nie poruszano spraw we: 
wnętrzno-politycznych. 


fiięttynarodcwy kongres woliego 
lat (li, 


BERLIN, 25 października (AW) 
Dnia 23-g0.b. m. otwarto we Frank: 
ad Menem międzynarodo 
wy kongres wolnego bandlu, Bat 
dzo liczny udział wzięli przedsta 
elskich sis hsadlowyc 
Preżydyumi obiął lord Śchelfiękd. 


Nr. 704 
Łódź. 


Sprawa nowej koncesji 
tramwajowej. 


Na ostatniem posiedzeniu ko- 
misji dla spraw ogólnych rozpa- 
trywano nowy projekt koncesji 
tramwajoweł, opracowany przez 
magistrat, Dotychczasowe konsor- 
cjum miało być przekształcone na 
spółkę akcyjną kolei elektrycznej 
łódzkiej, w której ma być zapew- 
niony magistratowi udział w ak- 
Cjach (jedna trzecia część akcji), 
Oraz jedna trzecia miejsc w przy- 
szłym zarządzie tejże spółki. 

Okazało się jednak, iż rzeczony 
projekt wykazuje pewne braki, a 
mianowicie we wzorach (formułki 
matematyczne), które mają służyć 
za podstawę, zarówno przy każdo- 
razowem ustalaniu wysokości tary- 
fy (ceny biletu) tramwajowej, jako 
też przy perjodycznem przekalku- 
lowaniu rentowności przedsiębior- 
stwa. Według owej empirycznej 
formułki wysokość taryfy zależała- 
by od 8 czynników, a mianowicie: 
od stopnia wzrostu kosztu energji 
elektrycznej w porównaniu z ceną 
przedwojenną, od procentowego 
wzrostu robocizny, oraz od procen- 
towego. wzrostu kursu franka szwaj- 
carskiego od roku, 1913. 

Aczkolwiek wzór ten jest teore- 
fycznie, uzasadniony i zrozumiały, 
to jednakże nie daje się on w 
chwili obecnej (gdy kurs franka 
dochodzi do 2200 mk.) zastosować, 
dyż taryfa wyniosłaby conajmniej 
sh razy tyle, niż obecnie. Rów- 
nież i stopa amortyzacyjna (2 i pół 
proc. rocznie) jest za niska. 

Mówca w końcu swych wywo- 
dów zaproponował, aby zarząd 
miasta zasięgnął opinji rzeczoznaw- 
ców z ramienia łódzkiego towa- 
rzystwa techników w powyższej 
sprawie. 

Ostatecznie komisja do spraw 
ogólnych prawi goa zwrócić się 
po opinię do dwuch zamiejscowych 
specjalistów tramwajowych. (bip) 


Wiadomości hieżące. 


Komunikat państwowego insty- 
tutu meteorologicznego. 


sentów, zapisujących członków to- 
warzystwa, pokwitowań ze stempło- 
wanych  kwiłarjuszów polskiego 
czerwonego krzyża, 


Kanał wodny Sląsk—Łódź—To- 
ruf—Gdańsk. 


Ten niezmiernie Interesujący pro- 
iekt o olbrzymiej donłosłości gospo- 
darczej ze względu na zbyt bogactw 
śląskich 1 rozwój przemysłu m. Łodzi 
zobrazowany bedzie na jutrzejszym, 
piątkowym odczycie w stow. techników 
(Andrzeja 5) przez inż. Lipkowskiego 
oraz Inż, Tillingera z Warszawy. 

Odczyt, ilustrowany ptzezroczami, 
rozpocznie Się punktualnie o godzinie 
8ej m. 15 wieczorem. 


Pasek na chleb. 


Pasek na mąkę, uprawiany od 
dłuższego czasu przez młyny i 
handlarzy mąką, wpłynął na pie- 
karzy, którzy wystąpili z żądaniem 
podwyższenia cen chleba.  Wsku- 
tek tego referat do walki z lichwą 
przy komisarjacie rzadu wydał za- 
rządzenie przeprowadzenia ścisłej 
kontroli wszystkich sklepów, han- 
dlujących mąką, jak również i pie- 
karni, celem skontrolowania ra- 
chinków za zakupioną mąkę. 

W ten sposób referat zamierza 
ustalić powód podbijania cen mąki 
i winnych pociągnąć do surowej 
odpowiedzialności. (bip) 


Przyczyna wysokich cen węgla. 


Wczoraj w urzędzie do walki 
z lichwą odbyła się konięrencja 
komisji ekspertów, złożonej z kup- 
ców branży opałowej. 

Podczas obrad ujawniła się do- 
bitnie ty AK kalkulacji, a co 
za tem idzie i cen, w poszczegól- 
nych firmach. 

Większość hurtowników spro- 
wadza obecnie do Warszawy wą- 
giel górnośląski (marki Emanuel 
segen, Fiirsten grube itd.), zakupy- 
wany, jak wiadomo, za marki nie- 
mieckie. 

Łączą się z tym zakupem pew- 
ne „plany* walutowe niektórych 
firm opałowych, że jednak plany 
te, w związku ze spadkiem marki 
niemieckiej, nie zawsze się udają, 
więc hurtownicy odbijają sobie to 
niepowodzenie na cenach, a co za 


tem idzie, na konsumentach. Urząd 
do walki z lichwą nie mógł żadną 
miarą metody tej zaakceptować, | 
„orjenta- 
wcale wczoraj nie do- 


to też do ustalenia cen 

cyjnych“ 

szło. 
Odnośnie cen drzewa podała 


Prawdopodobny przebieg pogody swój cennik „Centrala związku 


w dniu dzisiejszym: ' 


ykupców* (żydowska), 


ale wobec 


Dość pogodnie, rano przymrozki, zbyt wysokich cen i ten cennik 


miejscami mgła. Wiatry lokalne. 


Cukier, „Praca“ 1 denuncjacja. 


W wczorajszym numerze „Pracy 
ukazała się. wiadomość, jakoby re- 
dakcja. „Głosu Polskiego" miała 
komukolwiek oświadczyć, iż otrzy- 
muje informacje w sprawie cukru 


zjednoczonych kooperatyw od pana i Władysławy Salskiej, 


Mikuły, aspiranta policji państwo- 
wej. Fakt taki nie miał nigdy 
miejsca. Przeciwnie, redakcja 
„Głosu“ stwierdza, iż pan Mikuła, 
który dochodzenie w tej sprawie 


prowadzi, zasłaniając się tajemnicą | ności Szlama Micenmacher, 


urzędową, udzielenia jakichkolwiek 
szczegółów w tym przedmiocie 
odmówił. Dla jakich celów „Praca“ 
bezpodstawnie zupełnie denuncjuje, 
Bogu duclia winnego urzędnika — 
jest to jej rzeczą. My tłómaczymy 
to sobie duchem denuncjatorskim, 
który wtem zacnem gronie już 
chyba po wsze czasy, pomimo 
zmiany zawodu prze% redaktorów, 
pozostanie. 


Pobyt w Łodzi posła anglel- 
skiego. 


Ambasador i minister pełno- 
mocny Wielkiej Brytanji w War- 
szawie podczas dwudniowego 
swego pobytu w Łodzi w towa- 
rzystwie Sekretarza handlowego 
ambasady, zapoznał się z łódzkim 
przemysłem włókienniczym i zwie- 
dził cały szereg wielkich fabryk, 
Poza wizytą u prezydenta miasta, 
ambasador Max. Miller odwiedził 
również pp. Szajblera, dr, Bieder- 
mana oraz Maurycego Poznań 
skiego. Miejscowa kolouja an- 
gielska urządziła ma cześć posła 
uroczysty bankiet. (bip) 


Z czerwonego krzyża. 
Zarząd czerw. 


nie został zatwierdzony. 


Samowola. 


Władze policyjne pociągnęły 
do odpowiedzialności Marję Szy- 
mańską, zam. przy ul. Rzgowskiej 
90, która samowolnie usunęła me- 
ble z mieszkania swej sublokatorki 


(bip) 


Walka z brudem. 


Za antysanitarny stan posesji 
Nr. 166 przy ul. Piotrkowskiej po- 
ciągnięty został do odpowiedzial- 


(bip) 
Walka z lichwą, 


Za niestosowanie się do rozpo- 
rządzenia  komisarjatu rządu w 
przedmiocie walki z lichwą ukara- 
no w drodze administracyjnej: Sa- 
muela Zabłudowskiego, dkład przę- 
dzy, Piotrkowska 58, na 300,000 
mk., rzeźnika Ch. Grylaka, Wscho- 
dnia 62, na 200.000 mk., Mejłicha 
Bornstejna, Zgierska 10, na 100 ty- 
sięcy mk,, S. Endlanda, Kilińskie - 
go 59, M. Drembusa i Majera Wart- 
szawskiego po 20,000 mk, 

Równocześnie, po przeprowa- 
dzonej w dniu wczorajszym kon- 
troli spisano 40 protokułów na 
niestosujących się do rozporządze- 
nia o obowiązku posiadania fak- 
lur i rachunków. (bip) 


Walka z opilstwem. 
A 


Następujące osoby pociągnięte 
zostały do odpowiedzialności za 
pijaństwo: Piotr Kos (Nowo-Za- 
rzewska 13), Antoni Kaczmarski 
(Główna 28), Stanisław Cyl (Nowo 
Pabianicka 21- Andrzej Lechowski 
(wieś Kazaniów), Aleksander Opica 
(Piotrkowska 8), Antoni Grabowski 
(Główna 27), Adam Wojciechowski 


krzyża zwraca |(Gubernatorska 21), Ludwik Kali- 


wię z prośbą o żądanie od inka-|nowski (Pańska 41), Zygmunt Ja- 
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siawski (Pograniczna 2), Leder 
Cederbauvm, Stefan Gruszka (Ka- 
mienna 17), Stefan Rlocman (Szkol- 
na 7), Katarzyna Braun (Bałucki 
rvnek 3), Józef Brylski (Zawiszy 5) 
Józef Kwiatkowski (Borysza' 20) i 
Edward Cutek (Dolna 8). (bip) 


a ng 


Wypadki.. 


Echa zagadkowego samobólstwa. 
Niedawno donosiliśmy o tajemniczem 
samobójstwie pewnej kobiety w Rudzie 
Pabjanickieł, która, pô usiłowaniu otru- 
cia się, rzuciła się do stawu, skad wy- 
dobyto fa i przewieziono do szpitala, 
ddzłe zmarła. Denatka była Eudenia 
Kryczmańska, lat 25, slużąca bez sta- 
łego miejsca zamieszkania. (bip) 


Kryminalistyka, 


Nieudana kradzież cukru. Z pocią- 
du towarowego Ne 506 na linii Pabja- 
nice-Łódź, niewykryci dotąd Spraw. 
cy zerwali plombę podczas biedu no- 
ciagu 1 wyrzucili} 2 worki cukru, Za- 
wiadomionę o powyższem posterunek 
na stacji Łódź-Kaliska wysłał patrol 
na miejsce wypadku, i po godzinnem 
poszukiwaniu cukier odnaleziono, Zło- 
czyńcy zbiegli. (bip) 


Co kradną? U krawca Rodozińskie- 
do (Piotrkowska 85) skradziono z pal- 
ta Abramowi Kaufmanowl, zamieszka- 
temu w Grand-Hotelu, jeden czek na 
sto dolarów, jeden czek na 250,000 mk. 
niemieckich i jeden czek na pó! miljo- 
na. marek polskich. 

— Z mieszkania Śnry Glikstein 
przy ul Połydniawei 25, służaca jej, Te- 
resa Krygier, skradła garderobę, war- 
tości miljon marek. 

— Z mieszkania Zwierza Kohna 
(Kamienna M 5) skradziono rzeczy na 
sumę 600,000 mk, 

— Z wozowni, należącej do Zyg- 
munta Prajsa przy ulicy Napłórkow- 
skiego 24, nieznanf złoczyńcy skradli 
dywany, wartości 400,000 mk. (bip) 
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Kronika wyborcza. 


—— 


Jak głosuje straż wyborcza 
i policja? 


Aby umożliwić głosowanie człon- 
kom straży wyborczej oraz siłom 
policyjnym, ganzralny komisarz wy- 
borczy zawiadomił władze łódzkie, 
|iż. osoby te mogą głosować również 
w tym obwodzie, w którym w 
dniu wyborów wykonywują służbę, 
ya nie jedynie w tych obwodach, 
w których są wpisane na listę wy- 
„borców. Obwód ten jednak musi 
znajdować się w obrębie tego sa- 
mego okręgi wyborczego. Przez 
osoby, straż pełniące, rozumie się 
wszystkie osoby, przeznaczone dla 
zapewnienia bezpieczeństwa ko- 
¡misji wyborczych, a zatem nie- 
tylko te, które pełnią straż bez- 
pośrednio przy lokalu wyborczym, 
ale także i rezerwę straży i ui- 
rzędników państwowych oraz samo- 
rządowych, mających nadzór nad 
„bezpieczeństwem. Osoby te muszą 
się zaopatrzyć w zaświadczenia od 
komisji tego obwodu, w którym 
wpisane są do spisu wyborców, 
że nie będą głosować w tamtym 
obwodzie. Zaświadczenia te wy- 
dawane będą przez komisje obwo- 
dowe. (bip) 


. . 4 
Otwieranie oddziałów stowarzy- 
RY 

Bardzo często się zdarza, że 
legalnie istniejące stowarzyszenia 
otwierają w poszczególnych otwie- 
rają w poszczególnych miejscowo- 
ściach państwa polskiego swe od- 
działy. 
| W celu uniknięcia możliwych 
zatargów między władzami admi- 
stracyjnemi a zarządami stowarzy- 
szeń, pragnących otworzyć oddzia- 
ły w innych miejscowościach, jak 
się dowiadujemy, ministerjum spraw 
wewnętrznych wyjaśniło, że kie- 
rownicy oddziału (o ile chodzi 
o b. zabór rosyjski! winni: 

1) przedstawić miejscowej wła- 
dzy administracyjnej | instancji 
„podpisane przez nich zawiadomie- 
nie o otwarciu oddziału, oraz 

2) dołączyć dokument, stwier- 
dzający, że stowarzyszenie zostało 
zarejestrowane . w sposób przepi- 
sany, jak również, że posiada pra- 
wo zakładania oddziałów. 

Władza administracyjna I-ej in- 
stancji, po sprawdzeniu złożonych 
dokumentów obowiązana jest przy- 
jąć powstanie oddziału do wiado- 
mości i wydać kierownikom odpo- 
wiednie zaświadczenie. 


= -=e 


IPożyczki na nieruchomości. 


Zebranie właścicieli domów. 


Onegdał, pod przewodnictwem 
p. Pogonowskiego odbyło się w 
sali Towarzystwa kredytowego ze- 
branie członków I-ego i Il-ego sto- 
warzyszenia właścicieli nierucho- 
mości, na którem rozważano spra- 
wę pożyczek. 

Jako referent w ' tej sprawie 
wystąpił dyr. Towarzystwa kredy- 
towego p. Galewicz, który zazna- 
czył, że działalność Tow. kredyto- 
wego m. Łodzi w kierunku opera- 
cji pożyczkowych w roku finanso- 
wym 1921-22 zmniejszyła się zna- 
cznie w porównaniu z poprzednim 
okresem sprawozdawczym, a na- 
wet prawie zupełnie ustała w dru- 
giem półroczu tegoż roku. Na ta- 
ki stan rzeczy wpłynęło w pierw- 
szym rzędzie obniżenie się warto- 
ści marki polskiej, skutkiem czego 
list zastawny przestał być poszuki- 
wany, jako papier lokacyjny; dru- 
gim powodem był zbył niski sto- 
sunek samych pożyczek do obec- 
nej materjalnej i handlowej warto- 
ści nieruchomości. Pomimo jed- 
nakże tak niepomyślnych koniunk= 
tur dla listów zastawnych, przed- 
stawiają one jednakże interes w 
niektórych poszczególnych stostn- 
kach handlowych, jak np. na za- 
bezpieczenie kredytu, zastawu na 
spłatę długów i t. p. -W tym cha- 
rakterze właściciele nieruchomości 
chętnie zaciągaliby pożyczki, o 
ileby wysokość tychże odpowiadała 
obecnym warunkom handlowo- 
ekonomicznym, czyli innemi słowy, 
o ileby pożyczki, w porównanit z 
dotychczasowemi, były znacznie 
wyższe. Z drugiej strony kwestja 
unormowania długoterminowego 
kredytu hipotecznego, właśnie w 
obecnych warunkach, należy do 
niezmiernie trudnych do -rozwiąza- 
nia z powodu nieustabilizowanej 
waluty. Władze towarzystwa prze- 
to zdawały i zdają sobie z tego 
sprawę i przedmiot ten poddały 
wszechstronnym debatom, których 
rezultatem było dojście do przeko- 
nania, że nawet w wypadku pod- 


niesienia się kursu marki polskiej, 
dotychczasowe normy udzielania 
pożyczek w stosunku 10-krotnie 
wyższym od stawek przedwojene 
nych nie wytrzymywałyby krytyki, 
jako zbyt niskie, i winny być pod- 
wyższone. 

Pragnąc przeto z jednej strony 
przyjść z pomocą chętnym do kos 
rzystania z pożyczek towarzystwa 
z drugiej zaś — ożywić działalność 
instytucji, władze towarzystwa w 
zasadzie postanowiły udzielać wyż= 
szych, niż dotąd pożyczek. Usto- 
sunkowanie jednakże wysokości 
pożyczek do rzeczywistej wartości 
nieruchomości w obecnych warun= 
kach jest niemożliwe, wobec czego 
władze towarzystwa postanowiły 
dokonywać szacunków budowli i 
placów automatycznie, na podsta» 
wie instrukcji i stawek przedwo- 
jennych, przyjmując w oszacowaniu 
rubla przedwojennego za 150 mk, 
polskich i pozostawiając wewnętrze 
ne instrukcje co do normowanią 
pożyczek do wysokości 50 wzgl. 
60 proc. szacunku nieruchomości 
w swojej mocy, jak również nie 
zmieniając zasadniczych przepisów 
ustawy co do dochodów, osiąga- 
nych z nieruchomości, W ten spos 
sób pożyczki towarzystwa, w po- 
równaniu z przedwojennemi, były- 
by powiększone 150 razy. Co do 
zastawu tych listów, to towarzy- 
stwo kredytowe postarało się i w 
PKKP. listy przyjmowane będą w 
zastaw po otrąceniu 5 proc. Co 
dotychczas nie miało miejsca. 

Następnie, po odczytaniu bud- 
żetu na przyszły rok, przewodnie 
czący zawiadomił obecnych, iż To- 
warzystwo kredytowe święci w 
tym roku 50-lecie swego istnienia, 
Charakteryzując działalność towa» 
rzystwa, mówca wskazał na zasługi 
członków towarzystwa, dzięki któ- 
rym można było zapomocą poży* 
czek przyczynić się do rozbudowy 
miasta. — Opracowanie programu 
obchodu uroczystości pozostawiono 
zarządowi, (bip). ` 


Pierwszorzędny Zakład Krawiecki 


Franciszka Chojnackiego 


Sienkiewicza 59` 


przyjmuje wszelkie zlecenia s własnego oraz pp- 


wierzonego materjału, 


me Lokalu fabrycznego 


na 20 warsztatów tkackich mech. 


Oferty sub. „Kabel* do „Głosu*, 
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oh 
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PIOTRKOWSZA 
—Teleton 12-23— 


Jlurtowy skład obuwia 
J. Winóman 


poleca na nadchodzący sezon zimo- 
"wy duży wybór wytrwalego obuwia 
najnowszych fasonów własnego wy 


Bogaty asortament ucznławskiego i filcowego obuwia. 
Detaliczna sprzedaż. 


35. PEP” 


Skład materiałów 
włókienniczych 


E. Szulc 


„ódź, ul. Piotrkowska 153 
toj poleca w wielk. wyborze 
MATERJAŁY j 
wełniane 4 
i bawełniane 
w najlepsz. gatunkach. ' 


Ceny przystępna, Geny stałe 
994—1 


460— 


poszukują 
983—2 


robu po cenach przystępnych, 


Podczas obiadu od g. 
1—3 znmknięte. 


warzystwo Miłośników Muzyki PE 
Traugutta 1 (Krótka). 
JUTRO, WW piątek 15007—1 


WYRONAWOY: 


h Kwartet smyczkowy Prinsa z (Gdańska) 


Henry Peins, 


(I skrzypce) 


Max Dowidzit 


(Il skrzypce) 


C Colteprins, Johannes fi amiemanu G 


(altówka) 


(wiolonczela) 


DN y W programie kwartety: Regera, Schuberta i Mozarta, 


OW Początek punkt. o 


zra 
"zz 


g 8.30. 


Winda czynna. 


„GŁOS POLSKI” 
Lódź 
26 pażdziern. 1922. 


GAZETA HANDLO' 


A 


„GŁOS POLSKI” 
Łódź 
26 październ, 1922 


Rozszerzona jurysdykcja sadów 
pokoju w sprawach cywilnych. 


Od dnia 1 listopada r. b. zacz- 
nie obowiązywać ustawa z dnia 
23 września 1922 r. w przedmiocie 


koin w sprawach cywilnych. 


Jurysdykcji sądów pokoju ule- 
gać będą sprawy działowe, jeżeli 


majątek działom podlegający, nie 
roszczenia właściwości sądów po-; 


przenosi 60 morgów nowopolskich 


‘ziemi i ma tylko niezbędne w 


Za czasów okupacji rosyjskiej w zwykłem gospodarstwie rolnem 


sądom pokoju poclegaly sprawy 
hearty do wysokości 300 rubli. 

wprowadzeniem sądownictwa 
polskiego jeszcze za czasów oku- 
pacji niemieckiej i austriackiej, 
zgodnie z postanowieniem rady 
stanu Królestwa Polskiego z dnia 
18 lipca 1917 roku, właściwość 
sądów pokoju rozszerzona została 
do sumy 1000 mk, a w 3 lata 
później, dnia 14 lipca 1920 roku, 
znowu powiększona była kompe- 
tencja tych sądów do 30.000 mk. 
Ze względu na dewaluację naszej 
matki okazała się niezbędna po- 
trzeba ponownego rozszerzenia za- 
'kresu działalności sądów pierwszej 
instancji, które od 1 listopada r. 
b. rozpoznawać będą sprawy cy- 
wilne wartości 100,000 mk., a na- 
wet jeśli spór między stronami 
tyczy się przedmiotów, zaliczonych 
‘zwyczajnie do żywego lub mart- 
„wego inwentarza gospodarstwa rol- 
(niego, lub należności za takie przed- 
pio, to sądy pokoju orzekać bę- 
dą do wysokości pół miljona mk. 

Ten ostatni przepis wywoła nie- 
wątpliwie rozmaite nieporozumie- 
jnia co do właściwości; powód, 
¡który ze względu ma prędsze za- 
„kończenie procesu będzie wolał 
'wnieść sprawę o konia, świnię i 
it d. do sądu pokoju, spotka się 
prawdopodobnie z ekscepcją właś- 
ciwości, bo pozwany w celu prze- 
ciągnięcia sprawy utrzymywać bę- 
dzie, że sporny koń nie należy do 
gospodarstwa rolnego, — powód 
zaś w takim razie zmuszony bę- 
dzie złożyć dowody, że właśnie 
przedmiot sporny jest częścią gos- 
podarstwa rolnego. 


Plantacje tytoniu 


k w Polsce. 


Korzyści, płynące z hodowli 
tytoniu w kraju, ndowadniać niema 
potrzeby: zanadto biją w oczy 
miljardowe sumy, płacone za spro- 
wadzane z zagranicy surowce, sta- 
nowią poważną pozycję w naszym 
bilansie przywozu, co przy dzisiej- 
szym stanie waluty, stanowi ol- 
brzymią stratę narodową, 

Gdziekolwiek warunki klima: 
tyczne pozwoliły na hodowlę ty- 


przedsiębiorstwa przemysłowe i 
budynki, gdy przytem należące do 
spadku kapitały nie przenoszą ma- 
rek 500,000. Wartość inwentarzy 
i ruchomości nie wpływa na okre- 
ślenie właściwości, 

Podania kobiet zamężnych w 
przedmiocie uposażenia sądowego 
wnosi się do sądu pokoju, według 


miejsca zamieszkania mężów, o. 
ile wartość przedmiotu skargi mo=. 


że być określoną i nie przenosi 
100,000 mk. 


Również wszelkie podania o 
zabezpieczenie dowodów rozpo- 
znawać będą sądy pokoju, W 
sprawach, w których suma sporna 
nie przewyższa 5000 mk. zapadać 
będą wyroki, od których nie bę- 
dzie apelacji: ani dla powodów, 
ani dla pozwanych, czyli, mówiąc 
inaczej sąd pokoju w takich spra- 
wach orzekać będzie ostatecznie, 

Nieukończone przed dniem 1 
listopada r. b. sprawy, toczące się 
w sądzie okręgowym, a podlega- 
jące jej wyżej przytoczonych 
przepisów sądom pokoju, zakoń- 
czone zostaną przez sądy okręgo- 
we o ileby strony w ciągu 2-ch 
miesięcy nie zgłosiły zgodnego 
wniosku o przekazanie ich sprawy 
do sądu pokoju. 

Sądzimy, że zmiana kompeten- 
cji sądów pokojn przyczyni się 
znakomicie do odciążenia sądów 
okręgowych, w których od 1 listo- 
pada r. b. sprawy niezawodnie to- 
czyć się będą w szybszem tempie, 
niż dotychczas. 


M. o. 
am a 


sprawę tę w swoje ręce i zaopie- 
kowały się tym ważnym odłamem 
gospodarki narodowej. 

W Polsce hodowla tytonin jest 
zupełnie możliwa i powinna wy- 
rugować import zagranicznego su- 
rowca w pośledniejszych i śred- 
nich gatunkach, w niczem nie u- 
stępując im co do jakości i służąc 
bądź jako pewien procent zwykiej 
przymieszki do wyższych gatun- 
ków zagranicznych, bądź też sta- 
nowiąc produkt krajowy po ce- 
nach, przystępnych dla konsu- 


toniu, tam wszędzie rządy ujęły | menta. 


Banku dla Handlu i Przen 


WARSZAWĄ 


Centrala wraz z Biurem Wymiany 
Travgutta 8. 


Gotowizna w kasia , . È wo 
Porostałość w P. K. K. P, „ à 


LJ ».P: 


Pieniądze zagranizne „ . , 
Przekazy i waluty zagraniczne /, 
Papiery publiczne własne „, , 

4 a kapitału znpas. 


Udziały Banku w przedsiębior. 
Weksie zdyskontowane , 
Rach, Otwartego kredytu 
Pożyczki terminowa 
Kerespondenci Loro 

> Nostro 
Ruchomosci a 
Nieruchomości . , 
| Koszty handlowe 

3 Inkaso weksli . 
Rach, Oddziałów 


w Oentrati 
' Różne Rachunki . +, 


Tiner 
* 


ac a 2 » 
> ovp Eu a.s; 
...|.... o o a * 


Mk, 57.770.014,25 przenstawia 


„om4ewie, Lomży, 
md w Łomży; 


STAŃ CZYNNY: 
w Banque do France t innych Bankaoh w Paryżu 


Kasy Zapom, Im, Dyr; St. Benzefa 


Społeczeństwo nasze oceniło 
korzyści, płynące z uprawy tyto- 
nin, już za czasów okupacji nie- 
mieckiej. Mnóstwo rolników wła- 
snemi siłami rozpoczeło próby 
hodowli. Niestety, próby te, Soi 
zbawione racjonalnych podstaw, | 
nieugruntowane na doświadczeniu , 
i pozostawione własnym siłom, nie 
wydawały dotychczas odpowied- 
nich wyników, schodząc na ma- 
sowe produkowanie tytoniu „na 
własną potrzebę“, lib na pokątny 
handel, raczej na szkodę, niż z po- 
żytkiem skarbu. | 

Ażeby plantacja tytoniu w- 
Polsce weszła na inne tory, po- 
trzebna jest, w stosunku do produ- 
centa, racjonalnie prowadzona po- 
lityka państwowa. Polityka ta po- 
winna kroczyć jednocześnie w 
dwuch kierunkach: negatywnym i 
pozytywnym. À 

o pierwszego należą obostrze- 
nia i zakazy, dotyczące zarówno 
hodowli, jak handlu tytoniem, a 
więc: kary za potajemną sprzedaż 
wyhodowanego surowca, zakaz bez- 
pośredniej, a więc trudnej do; 
skontrolowania sprzedaży  pota-' 
jemnym i prywatnym fabrykom 


0 dowóz dawołny tla łodzi. 


Wobec zatamowania 'na te- 
renie niemieckim dowozu ba- 
wełny do Łodzi, minister Ol- 
szewski zwrócił się do pełno- 
mocnika rządu niemieckiego o 
natychmiastowe usunięcie prze- 
szkód. Po zbadaniu sprdwy 
minister Stockhamer stwierdził, 
że rząd rzeszy nie stawia żad- 
nych przeszkód i być może, że 
tylko wskutek wzmożenia tran- 
sportów ziemiaków były linje 
kolejowe zajete i brakło wago- 
nów. Zarządzenia w celu u- 
ruchomienia transportów wyda- 
no natychmiast. 


pożyczka młota jako wadium I kanie. 


Min. skarbu podaje do wiado- 
mości: 

W wykonaniu art. 9 ustawy z 
dnia 26 września 22 r. w  przed- 
miocie wypuszczenia 8-procentowej 
państwowej pożyczki złotej, głów- 


wyrobów tytoniowych, specjalnie ny urząd kasowy wydał zarządze- 


pazia kary za kradzież liści ty- nią wszystkim instytucjom, przy- 
toniowych z plantacji, przecho- znającym wadia i kaucje, ażeby o- 
wanie surowca lub handel nim bez bligacje tej pożyczki były przyj- 
wylegitymowania się z pochodze- mowane jako kaucje i wadja na 


nia towaru i t p. 
Wiadomo wszaksze powszech 
nie, że ważniejszą od strony ne- 


razie aż do odwołania w kwocie 
24.000 mk. za obligacje wartości 
10.000 mk. i dziesięć tych pol- 


Londyn 53800 —53400. 

Nowy lark 12730—15050, 
Parvż 950) —956, 

Szwajearia 2418, 

Prada 420, v 
Wieden 19.25 

Włochy 545, 


Listy zastawne. 


Milionówka 1675—1725, 

4 i på? proc. listy zast. 
100 rubli 240—259. 

4 i pó! mroc, listy zast, złemsł. ze 
100 marek 58.50. 

5 proc, oblig, m. Warszawy, 250. 


Akcje. 


Bank Dyskontowy 12000 
Bank dla handlu i przem. 16000 
Bank Kred. Warsz. 9000, 
Pank Zachodni 1000. 
Bank przemysłowy 2700 
Zw. Sn. Zarobk. 69800 
Bank zi. z. polsk. 5250. 
Bank Handlowy 16.00 
Czestocice 252500 
Cukier 225000 

Lilnop 21750 

Ostrowiec 54200 
Zieliński 7000 

Marne awice 17200—17400. 
Parowozy 4100 
Zyrardów 44750), 
Bracia labikowscy 5200 
Borkowsk 3875, 

Firley 1550 

Węctel 54500 
Modrzejów 5000 


ziemsk. 77 


Karasiński 4550 
Rudzki 15750. 
Pocisk 2525, 
Nalta 2975 
Zegluga 1700 


L tremei pittdy warszawokiej, 


Wczoraj na warszawskiej giełdzie nie= 


gatywnej jest strona pozytywnej skich, oraz 120.000 mk. ża obliga-| urzędowej notowania były następujące 


polityki rządowej, polegającej na 
wszechstronnej opiece nad produ- 
centem i produkcją, 

Nie pomogą zakazy prowadze- 
nia tajnych plantacji, jeżeli rząd 
nie otoczy specjalną opieką jaw- 
nego i lojalnego producenta, jeżeli 
sam nie da instruktorów,- którzy 
doradzićby mu mogli wybór odpo-, 
wiedniej gleby, czyli najodpowied- 
niejszych nasion, wskazać sposób 
uprawy i sortowania wyproduko- 
wanego liścia i t. p. 


Poza fachowemi wskazówkami, . 


rząd powinien, w razie potrzety, 
udzielać zaliczek na hodowlę, wpro- 
wadzić asekurację zasadzonych już 
roślin od gradobicia, zorganizować 
i ułattwić rolnikowi zbyt produkcji, 
zorganizować w gminach lub sta- 
rostwach plantacje zbiorowe, wresz- 
cie, co najważniejsza — zapewnić 
rolnikowi odpowiedni do jego na- 
kładów kapitału i pracy — godzi: 
wy zysk, a nawet ustanowić dla 
zachęty premje państwowe za plan- 
tacje wzorowo prowadzone, bądź 
przez zrzeszenie, bądź to przez 
jednostki, 


cje wartości 50.000 mk. polskich i 
50 złotych polskich. 

Po zamknięciu sprzedaży 8-pro- 
centowej pożyczki złotej i wpro- 
wadzeniu tej pożyczki na giełdę 
normy kaucy:ne i wadjalne będą 
ustanowione równocześnie z nor- 
mami łombardów w PKuP. 


Zegranica kupuje pożyczkę złotą: 


W dniu wczorajszym napłynęły 
znaczniejsze zamówienia z zagra- 
nicy na pożyczkę złotą do banków 
warszawskich. Obliczają, że zamó- 
wienia zagraniczne w chwili obec- 
nej sięgają 100 miljonów marek. 


Rynek pieniężny. 
—0— 


Gielda warszawska, 
Gotówka. 
Dolary Stan. Zjedn. 12800 — 12950. 
Marki niem. 2,85—2,90. 
Funty 58100, 
Czeki i wpłaty. 
Belgja 860. 


Berlin 2.95—2.83. 
Gdańsk 2.95—2,85, 


Stan Rachunków 


tysia w 


na dzień l-go Października 1922 r. 


PARYŻ 


36, rne de Chateaudun wraz z 7-ma 
prowincjonalnemi Biurami Wymiany 


ODDZIAŁYGAGENTURYwPOLSCE 


Warszawa 5 Qddziałów Miejskich, Baranow cze, 
Kinice, Końskie, Korzec, Kowel, 
Mińsk Lit 


Marki i fenigi | 


1.617.547 604 05 
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21.53 905,867 81 


BRUKSELĄ 


20, Marche aux Ponlets 


Lwów, Łomża (d. 


Marki | fenigi 


Inne rezerwy 


5.485.704.825.26, Wkłady terminowo . 
22.724.261 d bezterminowe 
155,748.509 7. Redyskonto weksli , 
06,496,675 Korèspondenci Loro . 
OR T . Nostra 

RÓJ Procenty i prowizje 
nt) Różni za Inkaso = 

1.679.685 538 Kasa zapom, Im. Dyr. St. Benzefa 
129.105030 Rach, Centrali w 

$ Różne Rachunki > F 
5.446.005.154 

„680.610 
#4) 57.770,014| 

1.255,592,507 4 

4.484,6596.509 1 1 
807.526.071; 

2.010.880.576) 


Kapitał Zakładowy 
Zapasowy . 


ANTWERPJA 


13, rue Quellin (d. wł.) 


Łódź, Łuck, 
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działach . 
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tuków (0. wi), Łuminiec (d 


Dolary 13225, 

Mk. niem. 5.20. 
"Franki trane, 950. 
Funty 58000. 

Ruble zlote 627.000, 
Ruble srebrne 4100. 
Bilon 1900. 


(rena piekła w Łodzi. 


Wczorajsze tranzskeje na nleńrzę- 
dowej giełdzie w m. Łodzi zawierano 
przy tendencji mocnej dla walut za: 
chodnich. Obroty byty średnie, 

Kursy kształtowały się następująco: 

Dolary 15100 - 15055. 

Funty 57500, 

Franki fr. 925 - 925,50, 

Franki belg, 875 —870—864,50, 

Franki szwajc, 2400. 

Marki 2 95—2.90—2.85. 

Kor. austr. 0.19—0,18.15. 

Kor. czesk., 410. 

Liry 510. 

Leje 65, 

Miljonówka 1750. 

Wiedeń czeki 0,17. 

Berlin czeki 2.90—2,90, 


leida gdeńsia. 


GDANSK. 25 października. Marki 
polskie 35. 0, dolary 4500, 


Warszawie 


' ROTERDAM 


+9, Coolsingel 


Biała Poslasta, Białystok (d, wł.), Brześć (d. wł.) Chełm, Drohobycz, Dubno, Garwolin, Grajewo (d. wl, , Grodno, 
KŃrzków, Krzemieniec, Lida, Lubartów, Lublin, 
(cz. w Łomży), Ojców, Olkusz, Ostrón, Parczew. Pińsk (d. wt), Podwołoczysko, Pułtusk, Radom Radzyń, Równe, Sary, Siedlce (i. wi) Skerżysko, Słonimy 
Stentaławów (d wi), Stothce, Suwałki, Węgrów, Wilno, Włodawa, Włodz.m. Wot., Wołkowysk, Zamość, Zdołbunów, 


PELARE 407, VEROA S. (WAIT ZYZRIE "ZROZEWONA 


wt), Międzyrzec, 


Marki i fenigi 


Marki i tenigi 


A 


574.196.573 36 


545.600,00. | 
161.865.956 


77 

; 66.750.656 61 

510.205.000 10 
5.421.666.596! 


Qi 


6.540.962.292 [5 i 
1.270.285.032 15 


5.772.057.260 564 
1.540.815.549 03 
5.015.764.442 907 

10.457.756 — | 
1.505.615.541 618 
2.525.194.919 7/57 


2580.051.971 87] 
1.191.945 288 4 

=| 7 955.900.307 51] 
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jają sumę bilnnsową wtnsnych nieruchomosci Banku: a) użytcowych, w których mioszezą a'o biura Mlziałów w Brześciu mB, Bintymstoku, Drohobyczu, 
Luntńcu, Łukowie Pińsku, Siedlcach, Stanisławowie; b) posesji sprzedażnychi 1) w Warszawie, Nowy Swiat 3-10, Bracka 18, Leszno +98, Place na Woli 4v1,402[4v3, 2) nierucho+ 
5) place miejskia I tereny podmiejskie w Grajewie, 


Wr. ? 


Czwartek 26 października 1922 r. 


My 


Kultura ziemlańska. 


Siedzące po dworach wiejskich 
ziemiaństwo chętnie podaje się za 
warstwę, która szczególne oddaje 
usługi kulturze narodowej, Od 
czasu, gdy Maurycy Mochnacki 
nazwał atmosferę szlachecką „jedy- 
nem powietrzem oddychalnem Pol- 
ski”, aforyzm ten błąka się wciąż 
po salonach i salonikach polskich, 
mimo to, że treść, która ongi od- 
powiadać mu mogła, tak gruntow- 
nej uległa już zmianie, że prawie 
nic z dawnego jej składu nie zo- 
stało. 

Gdy w sejmie żywioły ludowe 
i robotnicze wystąpiły z żądaniem 
reformy agrarnej, reformę tę pró- 
bowano obalić lub chociażby po- 
wstrzymać szeregiem zarzutów, 
które wszystkie sprowadzały się do 
jednego: — Dwór zlemiański w 
Polsce jest ostatnią redutą kultury; 
kto niweczy wielką własność ziem- 
ską, ten rujnuje zasoby i warszta- 
ty nietylko bogactwa narodowego, 
ale i kultury duchowej. 

* 4 


* 

W pewnem, przygodnie zebra- 
nem gronie osób mniej lub więcej 
dobrze sytuowanych, toczy Się o- 
żywiona gawęda. 

Ktoś zabiadał nad niedolą mło- 
dzieży akademickiej, która odby- 
wa studja w niesłychanie ciężkich 
warunkach. Niema mieszkań, nie- 
ma zajęć, któreby w pewnym stop- 
miu dały jej oparcie materjalne, 

'-— Szczęśliwsi są ci, którym tt- 
dało się wyjechać na wieś — zao- 
pinjował ktoś inny, — Cierpią na 
tem studja, ale, przynajmniej, — 
chłopiec, dostawszy się pod dach 
ziemiański, korzysta z dobrobytu i 
dojrzewa w. szacunku dla kultury. 

— Oh, rozmaicie bywa, — robi 
uwagę wytworna i pewna siebie 
dama. — Mój kuzyn, student wyż- 
szej akademii rolniczej, wyjechał 
na praktykę. Otrzymał miejsce w 
bogatym domu ziemiańskim. Na 
brak praktyki gospodarczej, istot- 
nie, mskarżać się nie może. Ale 
jakże go tam trakiują! Boże, toż 
wyznaczyli mu miejsce jakiegoś 
czeladnika, sadzają go przy osob- 
nym stole, żywią go pośledniejszą 
strawą; dają mu mleko, odtłuszczo- 
ne w centryfudze, | — śmiechu, 
doprawdy, warto: gdy sami pań- 
stwo spożywają owoce,. dajmy na 
to — maliny, jego częstują wyiło- 
czynami pestek, pozostałych z fa- 
brykacji przetworów owocowych... 
Cóż powiecie, państwo, wobec te- 
go rodzaju stosunku? Czyliż nie 
jest to stosunek chamski? Bo już 
pomijam to, że chłopiec odbywa 
wyższe studja w akademji i sam, 
być może, wykształceniem przera- 
sla środowisko, w którem się zna- 
lazi, ale„„—i tu wytworna i pewna 
siebie dama podniosła swój obu- 
rzony głos do tej wysokości, z ja- 
kiej padają gromy — ale, proszę 
państwa, kuzyn mój jest sam sy- 
mem sfery ziemiańskiej i ma jak- 
najlepsze konneksje w tej sferze! 

— A gdyby kuzyn szanownej 
pani nie był synem ziemiańskim P... 
—- odezwał się gość, siedzący do- 
tychczas w milczeniu nad filiżan- 
ką herbaty, lecz natychmiast ur- 
wał, spostrzegiłszy, że mówi języ- 

. kiem, którego tutaj, w tym saloni- 
ku, nikt nie zrozumie. 
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Bywają fakty i rozmowy -nleraz 
bardzo drobne, w których jednak, 
niby pod soczewką, skupia się ca- 
ły, rozległy obszar treści, 
Wytworna owa i pewna siebie 
dama, oburzająca się na upośle- 


Stanowisko Włoch w sprawie 


Dodekanezu. 
-Informacje z poselstwa włoskiego). 


"Nowy rząd angielski a Rosja. 
Opinja Cziczerina. 


MOSKWA, 25 paźdz, (A. W.)|rozwijać się normalnie bez przyja» 
Oceniając znaczenie dymisji Lloyd |znych stosunków politycznych. 


Wobec znacznej różnicy zdań,|14 maja 1920 r. umówiono się, w 
jaka się zarysowała między Anglją|ten sposób, aby wejście w życie 


George'a powiedział Cziczerin m. 
in.: 


Cziczerin uważa, że stosunki 


„Niektórzy usiłują zawczasu|ekonomiczne z Rosją, są już fake 


imiesłychanie wierne 


a Włochami w sprawie Dodekane- | traktatu w Sćvres uznać za wa- 
zu, warto przypomnieć pokrótce, runek zawieszający, od spełnienia 


poprzedzające ją fakty. 

Otóż w r. 1919 Rane zawarty 
układ między pp. Tittoni'm a Ve- 
nizelosem, w którym Dodekanez 
przypada Włochom. Jednak 14-go 
maja 1920 r. stanął inny układ, a 
mianowicie: wzamian za rozmaite 
ustępstwa wobec Włoch, Grecja o- 
bejmuje Dodekanez, wszystko jed- 
nak, o ile traktat w Sćvres zosta- 
nie zawarty (a raczej podpisany, 
jak twierdzą angticy, ratyfikowany, 
jak twierdzą włosi), 

Obecnie Włochy układ z 14-go 
maja wypowiedziały, wyzyskując 
widocznie chwilową niemoc Gre- 
cji, co spotkało się z wielkiem o- 
burzeniem Anglji, do której praw- 
dopodobnie przyłączy się również 
i Francja. 

Dla zastęgnięcia języka, jakimi 
argumentami przemawiają w tym 
konflikcie włosi, specjalny wysłan- 
nik „Głosu Polskiego* zwrócił się 
do poselstwa włoskiego, gdzie mu 
powiedziano, co następuje: 

— Dokładnych informacji udzie- 
lić panu dziś jeszcze nie możemy, 
ponieważ nie otrzymaliśmy jeszcze 
urzędowych wiadomości o stano- 
wisku w tej sprawie rządu wło- 
skiego. 

rzypuszczać jednak należy, że 
mniema on, iż zawierając pakt z 


się którego zależeć będzie wejście 
w życie traktatu z 14 maja. 

Tymczasem traktatu sevrskiego 
Żadne państwo nie ratyfikowało, a 
przez wejście wojsk tureckich do 
Tacj( został on poprostu unice- 
stwiony, 

Wobec tego słan obecny jest 
poprostu dalszym ciągiem trwają- 
cego od 1918 r. zawieszenia broni 
i dopiero konferencja pokojowa 
ureguluje definitywnie sytuację na 
bliskim wschodzie, - , 

Obecnie zaś, rząd włoski słusznie 
mógł przejść nad szczątkami trak- 
tatu w Hćvres do porządku dzien- 
nego i uznać umowę z 14 maja 
za niebyłą. 


LJ * 


EJ 

Dodamy od siebie, że choć ży- 
ciowo Włochy mają rację, to jednak, 
biorąq rzecz ściśle prawnie, są w 
błędzie, albowiem umowa upada 
dopiero przy ziszczeniu się wa- 
runku rozwiązującego, a nie jeszcze 
przy nienastąpieniu warunku zà- 
wieszającego bez daty pewnej. Do- 
piero w chwili prawnego unice- 
stwienia traktatu w Sćvres, Włochy 
mieć będą prawo uważania umowy 
z 14 maja za nieistniejącą. 


HL 


Sytuacja we Wloszech. 


Prasa o przemówieniu Giolittiego. — Mobilizacja fa- 
szystów. — Napady na redakcje. 


RZYM, 25 października. (Pat). 
Przemówienie wygłoszone przez 
Giolittiego, wywarło wielkie wra- 
żenie, Wszystkie dzienniki po- 
święcają wiele miejsca komento- 
waniu tego przemówienia. „Tribu- 
na“ pisze, że przemówienie Giolit- 
tiego zawiera dwa główne moimen- 
ty: polityczny i ekonomiczny. W 
kwestii koost Giolitti oświad- 
czył, że faszyści przedstawiają co- 
raz bardziej rzeczywistą siłę. Gio- 
litti jest bardzo przejęty poważną 
sytuacją Włoch, która jest trakto- 
wana z |lekceważeniem nietylko 
przez społeczeństwo, ale i przęz 
partje polityczne. 

„Il Mondo“ pisze, że ogromna 
większość Włoch nie może pozo- 
stać głuchą wobec tego głosu alar- 
mu. Czyniąc aluzję do kwestji fa- 
szysłów, pisze, że gwalty należy 
potępić, zwłaszcza w czasie kryzy- 
su finansowego, Organ partji ka- 
tolickiej „Corriere d’ Italia" pisze, 
żę jest obowiazkiem wszystkich 
partji rządu i. społeczeństwa wska- 
zač środki rozwiązania kryzysu, 
zagrażającego życiu całego kraju, 
„Epoca“ stwierdza, że przemówie- 
nie Giolittiego można uważać za 
wstęp do jego programu, który 
wkrótce my, jeżeli Giolitti 
powróci do władzy. 


PARYZ, 25 października. — 
Telegram z Neapolu donosi, że 
dziś został tam otwarty kongres 
wszystkich organizacji 


było przeszło 80 tysięcy faszystów 
zę wszystkich stron kraju. Między 
innemi też dwa pułki konnicy, od» 
działy lotnicze i oddziały kobiece, 

Rząd skoncentrował w Neapolu 
25 tysięcy wojska. 

Obiegają pogłoski, że faszyści 
zamierzają wyruszyć na Rzym i 
zmusić rząd: ' Fecty do ustąpienia. 

Mussolini, przywódca faszystów, 
wygłosił? przemówiznie, żądając 
stanowczo usiąpienia dit Facty i 
grożąc w przeciwnym razie wkro- 
czeniem do Rzymu, 


świadectwo 
ziemiańsiwu współczesnemu, które 
w swojem mriemaniu uchodzi i 
pragnie uchodzić za ośrodek życia 
kunuralnego, ale które, w swej 
istocie najszczers”ej jest ty'ko śro- 


dzenie przy „pańskim stole” swe- | dowiskiem ludzi, zasiadających przy 


go kuzyna, który „też” 


pańskicgo stołu, dała mimcwoli 


jest godzien | biesiadnym stoie przywilejów. 


Qumir. 


fasżystów | 
we Włoszech, Na kongres przy- |], 


WIEDEN, 25 października. Pat. 
„Neues Wiener Tageblatt* donosi 
z Rzymu, że kongres faszystów, 
który dnia 24 b. m. otwarty został 
w Neapolu, zgromadził 30.000 o- 
sób ze wszystkich okolic Włoch. 
Mussolini odbył rewję, przybyłych 
uczestników, wśród których znajdu 
ją się oddziały konne, oddziały 
młodzieży, kobiet, a nawet eskadra 
samolotów pod komendą byłego 
generalissimisa Viaza. 

Celem utrzymania porządku 
rząd wysłał do Neapolu 25.000 
żołnierzy, Mówca oświadczył, że 
zebrani uczestnicy kongresu nie 
będą szukali konfliktu z armią fe- 
gularną. Otwierając kongres Mus- 
solini zaznaczył, że partja faszy- 
słów chce urzeczywistnić wszyst- 
kie ideały ducha włoskiego. Wy- 
bory muszą być przeprowadzone 
jaknaj prędzej. 

Politykę obecnego rządu Mus- 
solini nazwał polityką zwlekania, 
W końcu Mussolini zaznaczył, że 
Włochy muszą się opierać na mo- 
narchji, która związana . jest z na- 
rodem i posiada przeszłość histo- 
ryczną, 


NEAPOL, 25 paźpziernika, Pat. 
W pochodzie faszystów przez ulice 
miasta zebrały się tysiączne tłumy. 
W pochodzie wzięły poraz pierw- 
szy udział dwa oddziały kawalerji 


|dwie” est: bataljon rowerzystów i 


dwie eskadry lotnicze, składające 
się z 12 aeroplanów. Mussolini w 
rzemówieniu omawiał sytuację par- 


amentarną i możliwość wzięcia 


[przez faszystów udziału w rządzie. 


Przemówienie to, było oczekiwane 
w naprężeniu w kołach polityc.= 
|nych. Drugi mówca omawiał kwe- 
stję najbliższych wyborów, oraz 
możliwość stworzenia bloku wy 
borczego faszystów z innemi par- 
tjami nacjonalistycenemi. Wiadze 
wojskowe w celu zabezpieczenia 
spokoju, skoncentrowały w Nea: 
poiu 50 tys, żołnierzy. 


GENUA, 25 października (Pat.) 
Faszyści, dowiedziawszy się, że w 
lokalu dzienn'"*a „Avanti” ma wy- 
głosić przemówienie Serranti. przy- 


wódca maFsyn.alistów socjalistycz- | dziernika, (Pù). 
mimo | przez l 
do redakcji ifcywilną jest na ukończenit. Wpro- pisaniu umowy z miastem przez dyr 
tureckiej | 
ji wschcjniej nastąpi praw- 
F a 20 listo- 


nych, wiargnęli 
oporu Xxarabinierów, 


pr emocą, 


„ celu przeszkodzenia w wyg!o+'wadzenie administracji 
szeniu przemówienią zniszczyłi ca:|w [r 


ły ka! 


konstatować jakiś przyszły antago-!|tem dokonanym. — Ministerjum 
nizm pomiędzy Rosją sowiecką, a' konserwatywne tak samo nie może 
nowym rządem angielskim. Opo-, sobie lekceważyć interesów Angliji! 
nuję przeciw temu stanowczo. — jak jego poprzednicy. W sprawach 
Przyszły gabinet angielski będzie bliskiego wschodu porozumienie z! 
się oczywiście kierował interesami nowym gabinetem będzie łatwe, 
Anglji, zaś zrozumiałe interesy ponieważ konserwatywni członko= 
Anglii, zdaniem Cziczerina, wyma- wie gabinetu Bonar Lawa, są bar- 
gają rozwoju stosunków ekonomi- dziej skłonni do przyjaznej polity- 


cznych z Rosją, które nie mogą' 


Polityka Angli w sprawie Palestyny, 


LONDYN, 25 października. Pat. 


ki wobec Turcji, 


loglski minster oświaty, 1 


LONDYN, 25 października. Pat. 


„Manchester Guardian“ pisze, Że Ministrem oświaty mianowany zo» 


Herbert Samuels, wysoki komisarz 


angielski w Palestynie, oświadczył, {wego gabinetu angielskiego poda- 


że zmiana rządu w Anglji, nie po- 


stał Wood. (Pozostały skład nos 


waliśmy we wczorajszym „Kurjerze 


woduje zmiany kursu w polityce Wieczornym“). 


angielskiej odnośnie do Palestyny 


1 


Fedak przed sądem. 


Zeznania oskarżonego. 


LWÓW. 25 paźdz. (AW). W to- 
ku rozprawy w procesie Fedaka, 
po odczytaniu tajnych dokumen- 
tów komitetu ukraińskiej młodzie- 
ży (K. U. M.) i „Woli“, oraz ujaw- 
nieniu czarnej listy tych organiza- 
cji, na których umieszczone było 
na pierwszem miejscu nazwisko 
zamordowanego w dwa lata póź- 
niej redaktora Twerdochliba, przy- 
stąpiono do odczytania treści przy- 
sięgi członków tajnych organizacji, 
oraz instrukcji dla prowadzenia 
pracy wojskowej w tych organi- 
zacjach. 


Pierwiastkowe zeznanie Feda- 
ka co do zamachu stanu w Mało- 
polsce Wschodniej, stwierdzające, 
że był on już przygotowany na 
wiosnę. 1922 r., obecnie cofa oO- 
skarżony dowodząc, że ustęp ten 
w protokule jest downlną styljza- 
cją prowadzącego śledztwo. 


Na pytanie przewodniczącego, 
czy Fedak miał zamiar zabić wo- 
jewodę Grabowskiego, odpowie- 
dział oskarżony: Nie mogę powie- 
dzieć, abym go chciał koniecznie 
zabić, chciałem tylko zamanifesto+ 
wać morderstwo i dlatego umyśl- 
nie mierzyłem w plecy. Strzelałem 
trzy razy dlatego, że na jeden 


strzał nie byłby nikt zwrócił uwa-! 4 


gi. Czwarty strzał skierowałem do 
siebie, pragnąc się pozbawić życia, 
Fedak zaprzecza odczytanym w 
tem miejscu zeznaniom drugiego 
oskarżonego Sztyka, że zabicia 
Naczelnika państwa i wojewody 
Grabowskiego miało być hasłem 
do wybuchu powstania ukraińskie= |! ` 
go, które miała poprzeć armja Pe- 
truszewicza, wracająca do Galicji 
przez Czechosłowację. i 
Oskarżony przyznaje się, że 
był dnia 1-go lipca 1921 roku ną 
wiecu i głosował za rezolucjami,! 
wymienionemi w akcie oskarżenia, | 
a posiadającemi znamiona zdrady” 
głównej. Na wiecu tym byli rów= 
nież komuniści. - i 
Po przesłuchaniu Fedaka Pa. 
z obrońców domagał się od try=/ 
bunału, aby zarządził odczyłanie| 
protokułu rozprawy w języku u=: 
kraińskim, Po naradzie trybunał) 
odmówił stronom prawa ingerencji 
co do sposobu prowadzenią roze 
prawy. Obrońcy zażądali przerwy 
dla naradzenia się, poczem oświad* 
czyli, że wniosą protest do sądu 
apelacyjnego. i 
Po postawieniu oskarżonemu 
kilku pytań przez prokuratora, 0- 
brońców i sędziów przysięgłych, 
rozprawą odroczono o godz. 8 do 
-ej. 


Kronika polityki polskiej] Warszawa. . 


W ministerjum spraw wewn. | Telefonem od własnego korespondenta, 


ma powstać specjalny cf jęki dla 
spraw górnośląskich. związki 
z tem odbywają się posiedzenia 
dyrektorów departamentów w min. 


—0— 
Zgon kap. Hłaski. 
Wczoraj o godz. 5-ej po poł. zmart 


spraw wewnętrznych w celu usta [nagle na anewryzm serca popularny 
lenia kompetencji mającego do-|bardzo w Warszawie komendant Stra- 


wstać wydziału, 


— Sekretarz poselstwa japoń- 
skiego p. Uszijama otrzymał order 
„Polonia Restituta”. 


“Stroik zeteów wa Lwowie, 


ży ogniowej kap. Hłasko. 


Źądania ekonomiczne pracow- 
ników miejskich. 
Delegacja pracowników miejskich 
zażądała wczoraj od prezydenta miasta 
uwzględnienia postulatów ekonomicz* 


LWOW, 23 października. (Pat). | nych najpóźniej do dnia 27 b. m. 


Dziś wybuchł tu s'rejk zecerów we 


wszystkich drukarniach, 
3 TRZAFTEETZYTYW TA 


Tormia konferencji wschodnie, 


Postulaty te są: podniesienie mnoż= 
nika na Ilstopad do 7000 i wydanie jes 
dnorazowej zapomogi w sumie póź» 
dziernikowej pensli. Pożyczka ta miła- 
taby być splącana dopiero od 1 kwiet- 


PARYZ, 25 pażdziernika. (Pat.) | nia przyszłego roku. 


Wobec tero, że Francja, Anglja i 


Włochy doszły do porozumienia w 
sprawie miejsca i terenu konferen- 


Echa skandalu w „Rozmał- 
tościach". 


Bruno Winawer, którego sztulca 


cji pokojowej dla spraw Wschodu, |p. t. „R. H. inżynier“, miała być na- 
Poincaré zawiadomił rząd kemali- | stęptą premjerą oryginalną teatru „Roza 


styczny, że konferencja ta ma się 
odbyć dnia 13 listopada w Lozan- 
nie, 


Ewakoarja Tracji, 


| 


maltości”, wycofal ją z dyrekcji tego 
teatru, Jest to demonstracyjny akt ko= 
leżeński z powcdu zdjęcia z afisza 
sztuki Wroczyńskiego, 

Magistrat jest obecnie zajęty ner- 
wowem układaniem kombinacji w związ- 


KONSTANTYNOPOL, 25 paź- ku z nową dyrekcją. Możemy donieść 


wojska greckie i ludno 


dopodobme między 


A 
RZYM, 25 października, (Pad.|* * 


Jak danosi „Il Pese“, w Neapo'a 
dwustu faszvstów wtargnęło do 


mieszkania koresponde"'a dzienni- | 


ka „Il Mondo* i po wyrzuceniu 


Podróż Rredgina. 


BERLIN, 24 października (A.W). 
23 b. m. przybył do Berlina, 
mebli podoalili całe mieszkanie. ;w przejeździe do Włoch, Krassin. 


Dn. 


Ewakuacja Ser 
$ 


tyle tylko, że żądnej jeszcze kombi- 
nacji nie ustalono i widdomośų © pode 
Solskiego i Gorczyńskiego jest mylna 
+ a 

. 

Dyrektor teatru „Rozmaitości“ p. 
Ludwik Solski, z powodu nieporoziie 
mień z maglstratem warszawskim, po- 
dał się do dymisji ze stanowiska dye 
rektora „Rozmaitości“, pozostając NAa* 
dal tylko w charakterze artysty. 


————->—— 


Raduicie się! 


Nieskończona skarga owładnęła 
światem. Czyż słońce spadło z nie- 
ba? Czy źródła wsiąknęły w do- 
liny ziemi? Czy wszystkie kwiaty 
zwiędły? 

Własność prywatna, pieniądze, 
pieniądze, pieniądze są zagrożone. 

Czyż to rzeczywiście jest takie 
bardzo” straszne? 

Czyż nie pozostało nam to 
wszystko, co na ziemi jest nieprze- 
mijające? | 

Czyż lato pełnemi garściami nie 
rzuca nam dô. nóg swych błogo- 
sławieństw, czy jesień nie rozpo- 


_ ściera nad krajem swych złotoczer- 


wonych sztandarów, czy zima nie- 
bawem nie pokryje świata swym 
srebrnym, całunem? 

Gdyby nasze czasy nie były 
tak materjalistyczne, gdyby każdy 
z nas nie był tak przywiązany do 
swych pieniędzy i swego majątku 
taka rozpacz, jaka dzisiaj obija nam 


się wszędy o uszy, nie byłaby do | 


pomyślenia. 

Spójrzcie! Niezmiennie, jak przed 
laty, srebrne chmury ciągną po! 
niebie, skowronki kołyszą się w 
łazurach, jaskółki, jak strzały, prze- 


cinają powietrze. W ponurym ma- 


jestacie stoją góry, jak przed ty 
siącami lat, a pola złocą ziemię, 
jak za prapradziadów. Rzeka cicho i 
obojętnie żłobi swe koryto. Cho- 
ciaż czasami burza porusza jej po- 
wierzchnię, mącąc spokój i przej- 
rzystość, ale wewnętrzna jej istota 
pozostaje obojętna na wszystkie 
ataki obcych potęg. 

Uczyńcie tak samo, wy, zmę- 
czeni ludzie, którzy się skarżycie 
od rana do wieczora i biadacie na 
swój los, pogarszając go, każdym 
krzykiem, wydawanym ż piersi. 

Radujcie sięt Radujcie się! Ra- 
dujcie się! 

Niech was radują te drobnostki, 


które leżą przy drodze, niedostrze- 


żone i zdeptane. Nielylko góry, 
piętrzące się w zmroku wieczor- 
nym, mogą uszczęśliwić. Mrówka 
na ścieżce, po której kroczycie za- 
dąsani, może wam być dowodem, 
że świat piękny jest, wspaniały i 
potężny, Niech was raduje godzi- 
na, w której słońce wyłania się z 
mgieł porannych i stacza się na 


zdabia firmament, gdzie już otwie- 
ra oczy gwiazda wieczorna! 

Niech was raduje światło, wichr, 
chmury, deszcze i Śniegil 

Niech was raduje każdy skrwa- 
wek Boskiego płaszcza, w nieskoń- 
czonej różnorodności rozpostartego 
nad ziemią i niebem! 

Radujcie się, biedni, 
ludzie! 


zmęczeni 


Małgosla Or... 


- Teatr-i muzyka. 
—o— 


Teatr miejski. Dzisiaj teatr miejski 
daje „Peer Gynta" H, Ibsena z Adwen- 
towiczem w roli tytułowe. 

W piątek dla zrzeszeń robotn. i in- 
teligencji „Krąg interesów", komedja 
J). Bonavente (po raz ostatni), * 

W sobotę dla młodzieży szkolnej 
o godz. 5i pół po poludniu „Wasy i 
peruka“. 


T. M. M. Jutro w towarzystwie mi- 
łośników muzyki wystąpi znany kwer- 
tet smyczkowy Prinsa z Gdańska 
W skład kwartetu wchodza: Henry 
Prins (skrzypce), Max Dowideit (dri- 
gie skrzypce), Lotta Prins (altówka) i 
Joh. Hannemann (wiolonczela). W pro- 


| gramie kwartety Mozarta, Schuberta 


1 Redera. 


Arnold Foeldesy I Jadwiga Lachow= 
ska. W sobotę, dnia 28 października, 
wystapi po raz ostatni przed wviazdem 
do Ameryki włiolonczelista światowej 
sławy p. Arnold Foeldesv z udziałem 
słynnej artystki Jadwigi Lachowskiej, 
która nrzyjeżdża do nas z Hiszpanii 
po wielkich sukcesach, 

Koncert ze względu na dwie zna- 
komitości cieszyć się bedzie zaslużo- 
nem powodzeniem | nie predko łódzka 
publiczność będzie mogła rozkoszować 
się tak wielką ucztą artystyczną. 


Najbliższe koncerty O. F. Bardzo 
interesująco zapowiadają się trzy naj- 
bliższe koncerty orkiestry filharmo- 
nicznej. ' 

— Na poranku ltdowym dnia 29-40 
pażdziernika pod dyr. T. Rydera, któ- 

odtworzy m. in. Fantazje z opery 
„Rycerskość wieśniacza”, Mascagniego 
araz Suite „Arlesionne Ie Bizeta, wy- 
stąpi mloda śpiewaczka operv war- 
szawskiej, pani Massalska, która da 
wiazanke pieśni Moniuszki, Chopina i 
Noskowskiego, ice 


— Tegoż dhia na popołudniowym 
koncercie svmfonicznym dyr. Volkmar 
Andreae z Zurychu, który przed naru 
dniami wystąpił w warszawskiei filhar- 
monji, poprowadzi „Edmonta* Beetho- 
vena oraz IV Symfonię Brahmsa. Soli- 
Sta, skrzypek, Andreas Weissgerber, 
którego krytyka zagraniczna zalicza do 
znakomitości, odegra z towarzyszeniem 
orkiestry piękny koncert D-moll Wie- 
niawskiedo. 


, — Ten sam skrzypek wystąpi rów- 
nież na Popa ya wielkim kos- 
cercie abonamentowym w dniu 50 b. m. 
pod dyr, Oskara Frieda z koncertem 
G-mo!l Brucha, Dyr. Fried odtworzy 
tym razem potężną „V* Beethovena 


niebiosa, niby pyszny, dojrzały o- | Oraz „Don Juana* Ryszarda Straussa. 


wac 
Niech was raduje złoty żar 
zachodu, którym gasnący dzień o- 


WACŁAW OLSZEWSKI. 


Zycie 
za darmo. 


—0)— 


Kiedyśmy się rano obudzili, 
Podwiński skonstatował, że ma w 
kieszeni 40 marek, Ja skonstato- 
wałem również, że Podwiński ma 
40 marek, Podwiński natomiast 
skonstatował, że ja nie mam ani 
jednej marki, co się w zupełności 
zgadzało. 

Wczorajsze wyścigi były dla 
nas fatalne. Zgraliśnry się Ai gro- 
sza. „Fuksy* zawodziły, faworyci 
nie przychodzili, dżokieje wypra- 
wiali jakieś dzikie psikusy, a kasy 
totalizatora płaciły wszystkim na- 
około, oprócz nas, 

A było to dnia 30 września.) 
Paniiotna dla mnie od tego czasu 
dat. 

Pieniądze mieliśmy otrzymać 
dopiero po paru dniach, Co robić? 

— Trzeba sobie pożyczyć od 
kogoś parę tysięcy — odezwałem 
Się, wciągając skarpetki. 

Podwiński siedział właśnie na 
podłodze w stanie zupełnie nagim, 
: studjował pilnie ogtomną mapę 
Europy. Usłyszawszy moją propo- 
cje, oparł się łokciem o pół- 
wys”p Apeniński i spytał: 

od kogo? 


1) 


Czwariek 926 pażdziernika 1922 r. 


TAJEMNICA DUSZY 
LUDZKIEJ. 


Sugestja a twórczość, 


Im głębiej nowoczesna nauka 
przenika we wszystkie tajniki su- 
gestji i hypnotyzmu, tem szybciej 
znika tajemniczość i groza, która 
otaczała tę niezbadaną dotychczas 
dziedzinę ducha ludzkiego, 

Dziś dopiero możemy osądzić, 
jak wiele miejsca zajmowała w ży- 
ciu i sztuce sugestja. 

Od czasu zakończenia wojny 
światowej zajmuje ona nietylko 
siery lekarskie; szerokie warstwy 
społeczeństwa nietylko interesują 
się tą tajemniczą dziedziną, ale 
nawet chętnie poddają się próbom 


a znamy dobrze smutny koniec 
tego konfiktu 

Tak samo |znakomicie odtwa- 
rzali siłę sugestji Dostojewski (Ra- 
skolnikow), Zola (Lourdes) i Dy- 
mitr Mereżkowski, który w „Leo- 
nardo da Vinci* w mistrzowski 
sposób naszkicował wielkiego hyp- 
notyzera mas—Savonarolę, 

Takiem samem arcydziełem jest 
nowelka Guy de Maupassant „Le 
Horla“. Siła aufosugestji jest tu 
oddana z takiem  mistrzostwem, 
że czytelnik czuje całą grozę, któ- 
ra panowała wtedy w duszy cho- 
rego poety. 

Pewne podobieństwo z tym u- 
tworem ma opowiadanie Strobla 
„Grobowiec na Pére la Chaise“, 

Ostatnio pojawiła się w Niem- 


wszelakich powołanych i niepowo- czech powieść Norberta Jaques 


łanych hypnotyzerów. 


„Dr. Mabuze”, gdzie sugestja od- 


Literatura, która jest zwierciad- | grywa dominującą rolę. Powieść 
łem życia, żywo zajmuje się temi ta i film, na niej oparty, cieszą 


zagadnieniami;  sugestja, 
tyzm i medjumizm stały się ulu- 
bionym tematem 
powieści i dramatów, 


hypno- |się niebywałem powodzeniem. 


Powodzenie to jest do pewne- 


nowoczesnych |go stopnia zasłużone, gdyż po- 


wieść daje dokładny obraz powo- 


Temat ten nie jest jednak no-|iennych stosunków i stanowi silną 
wy. Już przy końcu zeszłego stu-|podnietę dla stępiałych . nerwów 
Jecia literatura naturalistyczna po- | publiczności. 


sługiwała się często sugestją. 


Właściwym bohaterem powieści 


Uczeni i lekarze owych czasów |jest hypnotyzm. Wszystkie czyny 


nietylko potępiali ten kierunek, alejofiar dr. Mabuze nie 


wynikają z 


na podstawie badań naukowych ;woli; są one tylko nakazem silniej- 


podstawy, 
| Od tego czasu wiele się zmie- 
FH Olbrzymi 'póstęp w tej dzie- 
dzinie pozwala na dokładniejszą 
ocenę tych zjawisk; dziś sugestja 
stała się objawem normalnym, tak 
w życiu, jak i w literaturze, 

posób, w jaki autor motywuje 
postępki swego bohatera, był za- 
wsze do pewnego stopnia tajemni- 
czy, W starożytności bogowie kie- 
|rowat duszą bohatera, Już Homer 
opowiada, jak to bogowie decydo- 
wali, a bohater spełnial ich na- 
kazy, 

W wiekach średnich pogańskich 
[bogów zastępowały duchy i de- 
| mony, Dopiero, gdy umysł czło- 
i wieka nowoczesnego zaczął głębiej 
i przenikać w tajemnice otaczającej 
go natury i w tajemnice własnej 
duszy, ta niezbadana dotychczas 
dziedzina stała się dla nas dostęp- 
niejszą, a coraz to nowe zdobycze 
,w tym kierunku odkryły prawdzi- 
,we sprężyny uczuć i czynów czło 
wieka, 

Czary, to znaczy sugestja, zna- 
"ne są ludziom oddawna. Już M 
fisto ostrzega Fausta przed „uro- 
cznym" wzrokiem, 


odmawiali mu wszelkiej realnej |szej jednostki, 


Ten sam, temat widzimy w sztu- 
ce- Throma „Medium”. 


kach i powieściach zagadnienia 
hypnotyzmu, sugestji i telepatji 
omawiane są zupełnie prawie jed- 
nakowo. Wszędzie hypnotyzm 
zwalcza wszelkie przeszkody, wszę- 


| dzie tryumfuje. 


Czy zgadza się to z rzeczywi- 
stym stanem rzeczy? 

Czy rzeczywiście jest to drob- 
nostkąłzasugesijonować kogoś (oczy* 
wiście bez jego wiedzy) i zmusić 
go do takich, a nie innych czy- 
nów, to jest, po większej części, 
do zbrodni? 

Przedewszystkiem należy za- 
znaczyć, że aby hypnoza mogła 
wyw izeć"wpływ, niezbędny jest 


cioćby chwilowy spokój i skupie- 


nie mającej poddać się hypnozie 
jednostki. 

Hypnotyzowany chce zasnąć i 
wiedy zasypia; tak dzieje się w 
dziewięćdziesięciu wypadkach na sto. 

Sposoby usypiania, opisywane 
w tych wszystkich powieściach, 
nie prowadzą do celu i są niemo- 


e- zliwością. 


Chodzi tu także o stan psy- 


który ścina chiczny jednostki już zahypnoty- 


krew w żyłach człowieka, Takie zowanej. Czy rzeczywiście osob- 
same epizody znajdujemy u Szyl- nik taki staje się bezwolnem na- 
lera, Kleista, Ibsena, a przede- rzędziem, które popełnia wszelkie 


wszystkiem u Szekspira. 


s 
1 


zbrodnie, nakazane przez hypno- 


Otello jest nieśmiertelnym przy- tyzera? 


kładem zgubnej siły sugestiji. Wi- 


dzimy, jak piędź za piędzią zły wiek nie może tu 
wi- zupełnej utracie świadomości, 


Jago zdobywa duszę Otella; 


Odpowiedź na to pytanie była 
również trudną, jak kwadratura koła. 
, Wszystkim już byliśmy winni 
większe lub mniejsze sumy. Nie 


sposób było nic wydostać. Dolu fryzjera, Najpierw mnie ogolono, której 


dzimy, jak nieszczęśliwy murzyn jednak 
nie może się uwolnić od jadu, nie jest normalny, wola jego jest 
który tamten sączy w jego duszę, do pewnego stopnła skrępowana. Imacoszemu. 


Należy zaznaczyć, że jakkol- 
być mowy o 
to 


stan  hypnotyzowanego 


Co będziesz gadał? Zobaczysz maseł. To było nasze śniadanie u 


sam! Ubieraj siel 


Lursa. Ulotnienie się bez zapłace- 
nia rachunku było dla nas dziełem 


Po upływie godziny siedzieliśmy jednej chwili. Tej, mianowicie w 


do stolika naszego przy- 


sprzedania ani zastawienia już nic polem przystrzyżona i upudrowa- siadło się trzech obcych panów. 


też nie mieliśmy, : 


no. Zgodnie z programem wynio: | 


Dorożkarz Nr. 7, elegancki „jed- 


Milczałem. Podwiński też za. SIemt Się natychmiast po skończo- nokoniarz* woził nas do godziny 
m*slony milczał, Po chwili rzekł. "ei-operacji. Fryzjer nie protesto- trzeciej po Łazienkach W tym 
(wał, gdyż Podwiński oświadczył, czasie Podwiński zrobił parę kapi- 


— Weź kawałek papieru i no- 

luj, co ci podyktujęl 

„ Spełniłem jego żądanie. Pod- 
wiński spojrzał na zegarek i rzekł: 
| — Godzina dziesiąta! Na ubra- 
nie, wyjście na miasto potrzeba 
godzinę czasu. Pisz: 

— Program, Godzina jedenasta: 
golenie się w hotelu Bristol. 

— Za czterdzieści marek? 

— ldjota jesteś, Pisz! Dwfina- 
sta — pierwsze śniadanie u Lursa, 
pierwsza --svacer dorożką, do Ła- 
zienek, trzecia — obiad m Liew- 
skiego, piata — podwieczorek w 
Ziemiańskiej, ósma— opera, dwitna- 
sta—kolacja w hotelu Brihlowskim. 

— To zapewne pro 
dla jakiegoś paskarza? 

— Nie! 

— A dla kogo? 

— Dla nas! — odpart- spokoj- 
nie, zanurzając palec w morzu 
Sródziemnem. 

Otworzyłem usla, aby mu po- 
wiedzieć, że jest bałwan skończo- 
ny, ałe w tej samej chwili Pod» 
wiski. usiadł na Rosji i dał mi 


* 


że razem zapłaci. Przez ogromną 
szybę wystawową obserwowałem 
dalszy ciąg procedury golenia mo- 
jjego przyjaciela. Kiedy już był zu- 


pełnie ogolony, skoczył nagle do jszjiśmy na uł. Mi 
ji chwycił się za twarz. PO | zniknęliśmy każąc 
chwili ukazała się na policzku jego czekać. Jak długo 


góry 


czerwona pięga krwi. Wbiegłem 
do fryzjerni. Panował tam zamęt 
nie do opisania, Podwiński, trzy- 
mając się za policzek obiecywał 
fryzierowi że mu zamknie tę budę 
w ciągu 24 godzin według Czasti 
środkowo-enronejskiego, fryzjer 
zmieszany tłomaczył się i przepra- 
szał, Podwiński 


inych warszawianek. 


talnych uwag, dotyczących  pięk- 
O trzeciej za- 
jechaliśmy przed narożny dom przy 
ul. Senatorskiej nr. 6, skąd prze- 


dorożkarzowi 

czekął — nić 

wiem, Po kilku dniach chodziłem 

tamtędy. Dorożkarza już nie było. 
LJ 


Punktualnie otrzeciej zajęl śmy 
mały stolik w rogu restauracji Li- 
jewskiego, > 


— Nie trzeba im zajmować 


mordują i zarzynają, ia krzyczałem, | nie Podwiński — i tak bardzo nie 


jrał się już tłum ciekasych, ktoś 

iwolał policję. 
Wyszliśmy z fryzjerni 

nością. 


było mowy. 


gram dnia fryzier krzyczał, przez drzwi wdzie- wiele od nas zarobiął 


Obiad był bardzo dobry, Wypi- 
liśmy po parę wódek, zjedliśmy 


z god-moe doskonałych zakąsek, potem 
O żadnem płaceniu nie | następowały kolejno: zupa, ryba, 
drób i pieczyste. Kiedyśmy je zje-. 


| Na ulicy Podwiński starannie dli Podwińszi szepnął mi nieco 


wytarł z twarzy czerwoną pręgę — 
ślad czerwonego „ołówka. 


| Lztery kawy z- podwójnym cu-| 
znak ręką, abym nic nie mówił. 'krein, osiem bułeczek i szesnaście: Ja chcę deserl 


l 


zażenowany. 
— Wybacz, ale deseru nie bę- 
dziemy dziś jedli, 


— Dlaczego? — zawołałóm. — 
U 


We wszystkich obecnych sztu- | wiedzy, 


odową. Nr. 7 il 


; 
wy 
krzyczał, że gojTajwiększego siołu — rzekł poważ- | 


w 504 


To ograniczenie woli może 1 
młodzieży i osobników fizycznie 
czy moralnie niedorozwiniętych do- 
prowadzić do bezwzględnej ducho» 
wej zależności. Hypnołyzer staje 
się wtedy panem duszy i woli 
swej ofiary. 

U ludzi psychicznie normalnych 
dają się zaobserwować wprost prze- 
ciwne objawy. Osobnik taki ener- 
gicznie się broni, gdy nakaz hypno- 
tyzera koliduje z jego charakie: 
rem, czy interesem, Zdrowa 1e- 
nostka prawie nigdy nie popełnia 
zbrodni. Laboratoryjne doświadcze- 
nia nie mogą tu być dowodem, 
gdyż jednostka,  hypnotyzównna 
przez lekarza, nie obawia się pod- 
stępu i nie walczy z nakazem. 

Dr. Cooke wspomina o med- 
jum, które na rozkaz godziło .) 
jego pierś drewnianym noże 
(który medjum uważało oczywiście 
za prawdziwy), a które natych= 
miast odmawiało posłuszeństwa, 
gdy nóż był stalowy. 

Trzeba przyznać, że rzeczywi: 
stość różni się w wielu szczegó: 
łach od powieści. Ostatnio bar- 
dzo często dyskutowana jest mo- 
żliwość zbrodni przez sugestię. 
Dotychczas jednak nauka nie zna 
ani jednego takiego wypadku, 

To, co widzimy w powieści i 
na scenie, nie zgadza się zrzeczy- 
wistym stanem rzeczy i zupełnie 
zbytecznie uprzedza szersze war: 
stwy społeczeństwa do tej gałęzi 


e 


Jest to tembardziej niesłuszne, 
że dziedzina ta jest dotychczas 
mało zbadana i nawet bez zbrod- 
niczych konfliktów przedstawia na- 
razie teorję, pełną zagadek i nie- 
spodzianek. 

Dr. H. Sandere, 


Broletaryzacja pracowników  amysło< 
wych, 


Redaktor naczelny „New Lea- 
der", organu niezależnej partji ro- 
botniczej w Anglii, zwrócił sie do 
Einsteina z zapytaniem, co sądzi 
o niektórych stronach życia gospo 
darczego w Niemczech, 

Einstein przysłał odpowiedz, 
którą zamieszcza „New Leader”, 
mówi w niej, że praca umysłowa 
wogóle jest bardzo nisko ceniona. 
Pracownicy umysłowi i studenci 
cierpią na chroniczne niedokarrmie- 
nie. Obecny stan gospodarczy 
sprowadza za sobą kompletną pro- 
letaryzację szerokich warstw stanu 
średniego, z którego rekrutowali 
się przeważnie pracownicy umy- 
słowi. 

Posiedzenie naukowe staje się 
coraz to rzadsze, gdyż uczeni mu- 
szą oszczędzać nawet na traihWa- 
jach. Większość studentów po- 
święca tyle czasu pracy zarobko- 
wej, że studja są dla nich zaję* 
ciem ubocznem, traktowanem po 


Podwiński spojrzał na mnie Z 
politowaniem, ale nie odpowiedział 
nawet jednego słowa. Spokojnym 
ruchem przywołał kelnera. 

— Proszę poprosić dyrektofa 
restauracji —- zadysponował. 

Wkrótce stanął przed nami dy- 
rektor. 

— Szanowny dyrektorze — roz- 
począł Podwiński — u nas, W u 
rzędzie, wielokrotnie skarżono Się 
na niechlujstwa, jakie w' naszej 
knajpie panuję. W celu spraw- 
dzenia przyszliśmy dziś na obiad... 

— No i cóż, panie naczelniku? 


(Wszystko w porządeczku? dre giha 


— Nie, panie! Nic nie jest 
„W porządeczku*! Pieczywo stare, 
zupa przesolona, drób chudy i opie- 
rzony, ryba podejrzana, ceny nie- 
zgodne z obowiązującym cenni- 
kiem, a w pieczystem... 

— Co w pieczystem?—zapytał 
bladły dyrektor. 

— Oto co jest w pieczystemł _ 
Przy tych słowach Podwiński 
wyciągnął z marchewki, znajdują- 
cej się na talerzu, olbrzymiego ka- 
ralucha. | 

Efekt był niezwykły, Dyrektor 
omiemiał, kelner, podsłuchujący 
rozmowę, upuścił talerz na podło- 
gę, „pikolak* przez pomyłkę zjadł 
dwie zakąski z sąsiedniego stolilta, 
przy którym siedziało trzech po- 
ważniejszych panów, a ja... mnie 
się zrobiło cokolwiek ckliwo. 


i QD. c&n) 1 


-Nr. 204 


Elektrownia Okręgowa 


w Zagłębiu Dąbrowskiem 
Spółka Akcyjna 
w Sosnowca 


Rada Zarządzająca wyżej wymienionej Spółki Akcyjnej, która poprzednio miała 

nazwę: 

„Towarzystwo Akcyjne Elektrowni Sosnowieckiej”, 

ma zaszczyt podać do wiadomości pn. Akcjonarjuszów, że na mocy uchwał Walnego 
Zeromadzenia z dnia 25 czerwca 1921 roku i Walnego Zgromadzenia z dnia 17 maja 
1922 roku, jako też na mocy postanowienia Panów Ministrów Przemysłu i Handlu 
oraz Skarbu z dnia 18 sierpria 1922 roku, ogłoszonego w „Monitorze Polskim“, nr. 221, 
z dnia 29 września 1922 roku, pierwotny kapitał zakładowy Spółki zostaje powie ií- 
szory do sumy ogólnej nominalnej marek 520.000.0900, a mianowicie: 

l. przez przewalutowanie książkowej wartości majątku Spółki i wypuszczenie 
wskutek tego 440.000 sztuk akc f, wartości nominalnej po marek 1000.— za 
jedną akcję, czyli na sumę ogólną 440.000.000 marek, wzamian dotychczasowych 
akcji rublowych przytem jedna stara akcja rublo'* wartości nominalnej rubli 500 bę- 
dzie zamieniona na 55 (pięćdziesiąt pięć) akcji 'Ywych po mk. 1000; akcje te będą 
ńazwane akcjami | emisji. 

Il. drogą wypuszczenia newej (l emisii » -ji uprzywilejowanych na 
sumę nominziną 20 Q00.(.00 marek, podzie nych na 20.000 akcji nominal- 
nej wartości mk. 1000 każda; uprz ywilejowanie polega na teim, że każda (jedna) akcja Il-ej 
etnisji daje prawo do jednego głosu na Walnych Zgromadzeniach, gdy dziesięć akcji 
Stanko wszystkich innych emisji daje prawo również tylko do jednego głosu ($ 23 
Statutu); 

Z ogólnej ilości akcji II uprzywilejowanej emisji 16.000 sztuk akcii będą 
wydane bezpłatnie właścicielom starych akcji rublowych, po dwie 
akcje te Il emisji na każda dctuchczasową akcje pięćsetrubiową; 

IM, drogą wypuszczenia nowej iil emisji akc i zwykłych na sumę no» 
minalna 60.000.000 marek, podzielonych na 60.000 akcji nominalnej war- 
tości marek 1000 każda; właściciele starych dotychczasowych akcji rublowych będą 
mieli prawo pierwszeństwa do nabycia tych akcji HI emisji w stosunku 15 akcji 
VI emisii na 2 (dwie) akcie rubiowej emisji, po kursie emisyjnym marek 
1100 (tysiąc sto) za jedną akcję III emisji.. 

IV. Akcje If II emisji będą uczestniczyły w zyskach, poczynając od 1. stycz- 
nia 1922 roku; akcje III emisji będą uczestniczyły w zyskach od 1-go stycznia 
1923 roku; za czas od dokonanej przed 31 grudnia 1922 roku wpłaty na akcje III-ej 
emisji będą bonifikowane odsetki w stosunku 1 proc. (jednego procentu) miesięcznie, 


BE EB is? 
i ER emisia. 


W celu wykonania uchwał powyższych pp. Akcjonarjusze zechcą się zgłaszać naj. 
późrieł do dnia 15 grudni: 1922 r. w Sosnowcu — do Dyrekcji SpŚłki 
ul, Sienkiewicza Mr, 11. albo w Warszawie — do biura Spółki Akcyjnej 


„Siła i Światło 


ul. Mazowiecka Nr. 1. 


j składać lam swoje stare akcje rubiowe wraz ze wszystkimi kuponami 1 specyfi- 
kacją w celu otrzymania nowych markowych akcji | emisji wzamian za stare rubłowe, 
oraz. wpłacać jednocześnie po mk. 100 od każdej nowej akcji markowej: czyli po 
Mk. 5.500 od. każdej starej akcji, na pokrycie kosztów przygotowania i wydrukowania 
nowych akcji I emisji, Po złożeniu akcji rublowych pp. Akcjonarjusze otrzymają jedno- 
cześnie tymczasowe świądectwa zarówno na akcje | emisji jako też na akcje Il emisji 
uprzewilejowanej, które będą wydawane bezpłatnie. Po wydrukowaniu akcji 1 i II 
emisji będą one wydawane wzamian świadectw tymczasowych. 

Po 15 grudnia 1922 roku zgłoszenia o zamianę akcji rublowych na akcje: 
markowe I omisji oraz o wydanie bezpłatne akcji LI emisji uprzewilejowanej będą 
przyjmowane tylko w Sosnowcu w Dyrekcji Spółki. 

Akcje II emisji, nie odebrane w ciągu lat pięciu, licząc od 15 grudnia 1922, przejdą 
na własność Spółki Akcyjnej. — 


Bi emisja. 

PP. Akcjonarjusze, pragnący maby akcje Ill emisji na mocy przysługują 
cego ün prawa pierwszeństwa zechcą również najpóźniej do dnia 15 grudnia 
v. b, 1922 w wyżej podanych miejscach w Sosnowcu i w Warszawie zgłaszać swoje 
żądanie nabycia i wpłacać całkowitą należność, czyli po Mk. 1.100 za każdą 
akcję Hl emisji. 

Na niszczoną wpłatę będą wydawane tymczasowe świadectwa, wzamian których 
po wydrukowaniu będą wydawane akcje, — 

Akcjonarjusze, którzy do dnia 15 grudnia r. b. 1922 nie zgłoszą swego prawa do 
o Eora akcji HI emisji lub nie wpłacą całkowitej należności za zgłoszone akcje, tracą 
o prawo, — $ 

Fo 15 grudnia r.b. 1922 zgłoszenia pp. Akcjonarjuszów na nabycie 
akcji MI emisji przyjmowane nie będą. — E 


Wypłata dywidendy za rok 1921. 


Jednocześnie ze złożeniem akcji rublowych ze wszystkimi kuponami do zamiany 
na akcje markowe I emisji będzie wypłacana dywidenda za rok 1921. w stosunku 
marek 162 od każdej akcji 500-rublowej. — 

Dywidenda ta może być zaliczona na koszty przygotowania i wydrukowania akcji 
l'emisji oraz na poczet należności nabywanych przez pp. Akcjonarjuszów akcji III 
emisji. — 


Zaginął pies 
w niedzielę, wilk mto- 


dy, wabi się „Emir”. lo farbiarnia 


obroży skórzanej, zamk-| w ruchu, z koncesją i 
miętej na  kłódeczkę, ' mieszkaniem jest natych- 
blaszka z napisem: Od- , miast do sprzedania. O 


a rot. À. B. C Y P 5 rowadzić: Przejazd 30, feTtY do Adm _ „Głosu: 
p p y gł . d - t p k Winnych język pod „Farbiarnia”, 034-1 
wygzosi odczyt n. t. szozenia posiągnę do od-| -== 


„Rozwój myśli w- dramacie)” ie do sprzedanie, a aieno! 
sym boliczaym* wicie: do stołowych poko 


2 ‘sypialnie ptasie oczka, 
(0 Peer Gyncie Ibsena). uuję BRYLANTY, dzdowo, również szaty - 
Bilety przy wejściu, i 


812—2 pato, srebro, perły, pla- łóżka — własnego wy 
R W WE ETC SA 
BRYLANTY, 


robu, Ceny przystępne 
ynę i różną biżuterję, 
oraz dywany | futra. Brzezińska 65, F. Walen 
perży, złoto, srebro, zegarki i różną biżuterjh 
kupują: płacę najsumienniej. 502—8] seeme- 


Płacę najwyższe ceny. ckiewioz. 626—6 
sklep jubil, 4. Herszkorn, Cegielniana 37, | POKOJU 


Czwartek, dnia 26 października r, b.,| 
o godz, 5-ej po poł. przy gimnazjum! 
E. Jaszuńskiej-Zeligmanowej 


emme 


Karetki 


M. Chodźko;, sklep ju- Tę 
bilerszi, Połudałowa 1. 
róg Piotrkowskiej ; 


i lekkie 


'sszuknje się do biura fabrycznego i skiego - Wise, A 
jitola inieligenina panna z umeblowaniemigę Bolesław Kon 


posiadająca mieszkanie, jak również kilka poszukuję do wynajęcia 
miljonów, chce poznać młodego człowieka w ” Śródmieścin. Zgłośre- 
celu matrymonialnym (od lat 30—-40). Oferty nia pod „U. B., Biuro 


do Głosu pod „O, P.* Liae ŚL" z "801 „Riotwkowsya Ho 


. 


dta i chirurgiczne, 


Czwartek 26 października 1922 r. 


„Jul. Piotrkowskiej M 108, odbędzie się | 


zebrania, następne odbędzie się dn. 2 XI r. b. 
o godz. 7:ej wiecz. i będzie prawomocne bez 


036—1 


Choroby nszu, nosa, gar" 


Godz, przyj. 91 i sd ieg w 


7 


+ ża o 


Dr. L. Pryhulski 


Ckoroby skórze, własów, wonse 
ryczns | meezopiejowe. 


Leczen!o dwlattom (Lempa kwar= 
nnet, 


ZawadzKa nr, L 
Pylak od $—1 | od 5 do 6, 
Dia pań od 4—5. 


Dr. |. Sillertrnn 


Choroby skórne 
' wenerwezne 
ZIELONA nr. iL 
Przyj. od 12—3 1 7—3w, 
Panie 5 1 pół do 4 1 pół 
Niedziela: od 9—2 pp 


BERSON 


lrwołe i zachowwją elegancje Ź 


1 ? p 
waszego obuwia Ź 
i BERDA 


1856-3 
Me, med. 


Braun 


Południowa Ni 23. 
Specjalista chorób 


skórnych I wenerycznych, 


Przyi. od 10-1 | 5-5 Panie 4-5 


zie LAY) 
KÓŁ 


3ERS0N—XAUCZUX(Sp. z ogr. odp) Centrala: Kraków, Straszewskiego 2 


Br. 8. KANTOR 


Specjalista chorób wene 
rycznych, skórnych. I święta 
i moczopłciowych.  |UI. 6 Sierpnia (Bened.) 1. 


Leczosia preaiesiami nOsigesa | Choroby kobiece, 


KUPĘ MOTOR pz ee EE 


o siłe 15—30 koni, pędzony nafta Ewangielicka 2| uurasie wtesiw sa 
lub ropą; pierwszeństwo używany. poai paaro asiz r a730 
Oferty pod „Pilny* do „Głosu“. 010-1 14888—4 

z Dr. MARJA 


€rergiczny Jtrenpelmajster Dr. ut iewinnnoa 


z dobremi świadectwami potrzebny od (dla kobiet 1 dziect) 
zaraz. Oferty do admin. „Głosu Pol * Godz. przyj. od 5—8 pp 
sub „Krempelmajster*, 040- 3 Cegielniana 6. i 


Enerqiczny młody człow ek WUZ 23jX1-21 13705 15 | 


z wieloletnią praktyką w tsalni wyrobów ba- o a 

wełnianych, obznajmiony z księgowością kan- LUBIE © Z 

toru fabrycznego, pragnie zmienić posadę.) 

Oferty sub „Energiczny 120% do „Głosu*.) _ Cegielniana 43, ryczne. 

965— 1 |Uhoroby skórne,  woceryczna i sods. przyj.: od b=? 1 pół. w 
moczopłciowe. nieda. | święta od 11—t po pe À 


Dr. med, 


Zeligsonowa 


P d ; | 
rzyjmeje o Pp bd woo, a 


M. Glazer 


Piotrkowska 32. 


Choroby skórne 
i weneryczne 


Przyjm, od 11—1 1 5—8 
14863—6 


Doktór 


/SZUMACHER 


Choroby skórne i wene» 


Wykwalifikowany Korespondent npanesi CEE SEE Benedykta M E 


w jęz, polskim, niemieckim, francuskim, angiel- 
skim i rosyjskim, piszący biegle na maszynie, 
obbeonie na posadzie całodziennej, poszukuje po- 
sady od 5 9 r. do 8 po poł., tub ewentualnie na | 
godziny. Oferty sub „Kı Le 7* do „Głosu*. 299—1 Chor, 

<z% ul. Pańska Nr. $ 
Dia fabryKi wyrobów wełnianych i kam-|róz Konstantynowskiej. 
garnow oh poszukiwany jesi tkacki Przyj. 0d 9—1 1-60 B—4 1 pół 


Majster-Desinator 986 —1e 


Dr. mod. 
Zgłoszenia do admin. „Głosu Polskiego“ s 
sub „M. 100“. odj H, Wollenberg 


a À o TE ań 
D a sé 

Dr. J, Solowiejozy | HYGIENA": 
skórne i weneryczne, boty wchodzące w zakrea 
à czyszczenia szyb, trote 
:owanla, trocinowania $i 
cyklinowania posadzek. 


Andrzeja Nr. í 
1tso—1t 


i m mh 


Szycie bielizny . 


(męskiej, damakiej i dziesi 
cinnej) z materjałów po” 
wierzonych  wykonywe 


—— 


D. 


Konstantynowska 68 


Po SZU Ex i Wane Chor, kobiece i akuszecja 


> Przyj. od 12 do 2 i odjvracownia 0. Sznajder 
do Tow. AKc. C. Hartwig, Łódź, Trauguta 2 |7 do 8 wiecz 
72 WUZ 14.X-22 530-7 


530—74 Karola 50, na parterze, 
739—5—$ 


Sienotypistka-maszynistka 


rutynowana, władająca jęz. polskim, niemiec 
kim, francuskim i angiels 'im; 


Biuralistka 


Tow. Techn.-Przem. e 
„ Technorient 


Sp. z ogr, odp. 
Warszawa, M. Jerozolimskie 17. Tel. 15-16. 
ODDZIAŁ ELEKTROTECHNICZNY 


poiąca ze składu w Warszawie 


Materjały Instalacyjne 


003—1 | 


do registratury. Oferty zechcą kandydatki | 
kierować pocztą wprost pod adresem firmy, 


- aa m m 


Sprzedaż wyrobów 
zj 


surowych oraz goto- 


wych w wielkim wy= . 
ora orc] _ Elektrotechniczne 

ej wszelkiego rodzaju |] pierwszorzędnej ŚW jod przedwojennem 
Piotrkowska 38, Ceny Konkurencyjne. 

I p., front. 024 — 15 ' -uer 


Pierwszorzgdny krawiec damski 


A. FLAJSZCHAKER 


Wschodnia 72 | 
przyjmuje Xostjumy | palta, a także futrzaną 
robotę Uwaga: ceny przystępny. 9/3—! Q 

W pątek, daia 27 b. m., o godz. 7-ej 
wiecz., w Sali Stow Handi. Polskich, przy 


| Tow. Techn.-Przem. z 
„ [echnorient 


Sp. z ogr. odp. 
Warszawa, M. Jerozolimskie 17. Tal. 15-16 
obiąwszy 
JENERALNĄ REPREZENTACJĘ 
na Polskę 
T-wa fikc. Fabryk przewodów i Xabli 
„ARIADNE* 


w Wiedniu 
poleca ze składu fabrycznego w Warszawie 


Przewodniki | szary elektryczne 


Gatunek pierwszorzędny. Ceny fabryczne 


Ogłoszenie. 


Wydział Budownictwa przy Mae 
gistracie m. Łodzi poszukuje 


£4 e 
Ogólne Zebranie 
członków zlikwidowanej kooperatywy 

„Handlowiec Polski", j 
z następującym porządkiem dziennym: 
1) Sprawozdanie Komisji Likwidacyjnej; 
2) Wnioski. 
W razie niedojścia do skutku powyższego 


względu na ilość obecnych członków. 
Komisła Likwidacyjna. 


Dlszynę w okrąpiakach| zdunów i szklarzy 


hrzeziuą, osikę, lipę, brzust i topolinę, śred:|do robót miejskich. Zgłaszać się: Pilaa 
nicy od 20 cm. wzwyż, zakupuje we wszeikich| Wolności Nr, 14, II piętro, pokój Nr. 34. 
ilościach. 968—2 


SBEGOSZA 


Tow. Przem. Drzewnego „SILVARS" 
Sp. z ogr. odp. 


85—38 Łódź, juljąsza 9p, 


1 


w Czwartek 26 ażdzternika 1922 r, Nr, 294 


9% OWC WAW AA, ri WAWA GOA 544 ONLUSTE PEL m W: 
WĄŻ (4 X GAGA b f AVIA MA TEE a E ETA z 
ę 


Dziś nadzwyczajna premjera! | ODEON | Dz . 


=e Robinson Kratos = II serja I = „Bunt marynarzy” rs: 


Rozwiazanie konfliktu pomiędzy trojglem bohaterów Fob'nsonem Kruzoe, jego byłą narzeczoną i jego 
dawnym przyjacielem, który niegdyś porwał mu ukochaną dziewczynę. 


© Początek przedstawień o 4.30. Początek przedstawień ó 4.30. 


SĄ 


YET CESE E WYŻ A RON BPCC SYWTAE oklep spotywosy a 
i è sprzedania, 5 powodn 

Dyrekcja koncertów: Alfred Strauch, Dzielna 20. Telafon 13-85 kd kk 
SE W dE ie BREMI 4) | Wiadomość; ul, Gdaństa 

(Długa) N63 m. 27 od 4 

H do wiecz, 015—2-h 


4 Doniesienia rozmalta. 
(Za wyraz 45 mk). 


S s1 Jknszerka Warja Kubicka 
Fa 


dóbr, róża HE Z 


SALA FILHARMONJE, Dzisina M 20 
SOBOTA, dnis 28 października, o godz, 8 I pół wiecs, 


4-ty Koncert z cyklu „Wielkich solistów“ 
Program wypełni 


SEZON 1922-25. | 
Orkiestra Filharmoniczna $ 
W Łodzi. ===] 


(Zarząd 1 Sekretariat: 
| Piotrkowska 79) 


>. Sala Filharmonji, Dzielna 20 
BER w niedzielę, dn. 29 październ. r. b. o godz. I2 w poł. 


sy Piotrkowska 100, przyja 
4 muje. 13703—d—15 


przyjmuję bieliznę do 
FM I szycin. Bonedykta 22, 
i Sosińska, 506—0-4 


z gaina ples rasy wil- 
5 czej (dużej) wabł alẹ 
j .Rex* znaki srozególne: 
jjłeb większy jak zwy- 
kłych, końce uazôw sią 
gjzwieszają. Uprasza o od- 
4 prowadzenie sa nagro. 
SP ldą na ul. Podleśną 17, 
y | do właściotela, Przestrze= 
iga się przed nabyciem, 

025—3-4 


II! Poranek Muzyczny (Ludowy) 


| | mi: MASSALSKA 


Wiolonczelista światowej sławy. } 


(èplewaozka operowa), 
Dyrekcja: Teodor Ryder. 


W programie; P. Mascazni—Fantazja z on. „Cavalerja Rusti- 
cana Blaet—Arlestenne Il. Noskowski—Astry. bt ady 
4 pleszczotka Monluszko=Damka, Różyczka, Znasz li ten kraj 


Poźegnalny koncert przed wyjazdem artyety do Ameryki 2 udziałem 
znakomitej śpieTacz 


JADWIGI 


I LACHOWSKIEJ 


Przy fortepianie: Dyr. Teodor Ryder. 


pi 


; | Zagoblona dokumenty 


(Za wyraz 20 mk.) 


W niedzielę, dn. 29 październ, r. b. o g. 4-ej po poł. 
HI Koncert Symten, Popoładniowy 


©) orretoja: De, Yolkmar Andrea! 


Wp mie: Satnt-Saenś: Koncert A-moll, Reoles: Sonata, Debussy: S 
; wójeszja) m ba p dola taj Ravsl: Flet mał wodzą A Powód Ew ei Sa. p nae etan: aig 
Ì rasate-FOidesy: „Zigeunerwsisen*, Luliy: Arja z op. „åmadis*, oras , 
g NEA Andreas Weissgerker pieśni Paderewskiego, Różyckiego, Opieńskiego t Niówiadomsktego. S ai a 
żę) (skray poe) , sko = > ukiermnn Jakób loek 


6" 4 Ph 


` 1 Juda Chaskiel zgus 
F bili wyciąg zespisu lud= 
9 noścl, wyd, 9 'wrteśnia 
b. r. w mieście Iłża, oraz 
2 fotogratje. 021—1—z 


'|ampa_ elektr, stołowa Posady i praca. ngel Leon zgubił dowód 


n elt do sprzedania tanlo. osobisty, wyd. w Eos 
Wiedeńskie Poludniowa M 23 m 26, Poszdkiwane, dzi. 970—3— 


W programie m. tn: O. M. ve Weber—„Oberon*, Uwertura. [88 
Brahma—lV Symfonja B-moll. Wieniawski—Koncert skrzyp» | 
cowy D moll, 


51% W poniedziałek. dn 80 października r.b. o g. 8.15 w. 
PSŻ 4-ty Wielki Koncert Symfoniczny 


(I cykl abonamentowy) 


0—1 


-Bilety de nabycia w kasie Filbarmonji od godz. I 
W lod 5-ej po poł. do 7-ej wieczorem. 


SA 


x e lewn oficyna TI wejście, 'pszłajnAleksander xgu- 
FH kapelusze damskie | PARRA g zee. eta ZE 
EENM } “Ee |ffłoda inteligentna pa- |550We roczn. 1909, wyd. 
EET A fotor benzynowy, jedno- M nienka poszukujs po- |" P. K. U. w Łodzi Oras 
4% Nowe modele i kopjo MI cylindrowy 4 konie, sady butetowej lub sprze: | Paszport wy z 
K64 M obejrzeć można przy ut. Dzielnej X 35 (róg Ą z magnetem 4 zapało-/dawczyni, Oferty pod „P*| „mm z | 
SOLISTA : Skwerowej) m. 8 2; front, parter, od godz. 3 R wym, dynamomaszynę 14965—3—pp anuszewicz Roman zgu- 
K po not. 136'8—1 FI2 volt, L amp. Spnrzo-ļ oeoo rem nocnik |Y bit kartę rejestraoying, 
b = dam, Stryków, Urząd | ej toścy dne zk 860—5—2 
ta 3 putrno wany pedagog pocztowy. 012—3. le a uc j EEN waż ze 2 cą 
z : nauczyciel sekolh stu- | cree | enta z 7-nlo klas wy- L wiński Joachim zgubił 
ka z Ł0SZEMIĄ senine dent uniwersyteta war- pianino, skrzypce, ma- kształceniem,piszący,bie- dowód osobisty, wyd. 
KŻ (Skrzypce) U SH szawskiego, udziela lek- szyna do pisania, dy- gie na maszynach, posia: |w Łodzł, 553—3—3 
$ p | si w zakresie matury. | WANY fuzja myśliwska |dający kilkoletnią prak- | ——— 


! ; i r Frolm zgu= 
Yli waga 10 kilowa do jtykę, z dobremi świade- | Morgenstern 
A A aS OAE sprzedania. Wólczańska otwami, poszukuje pos |, oit sTo wlasna OG) 
auka i wychowanie. o 866—3 —n|M 129, oficyna 1 piętro, |sady. Oferty do „Ułosu* już zap none po a 
r sauna wwa nan T 17. 765—3-k |sub „Młody 15020", 1-pp |™mE. ażdy, Są one bez 
(Za wyraz 36 mk.) udentka udzislalekcji |, —zzz zana | mm nn mw | WATŁOSOI. Prost SIĘ O od- 
Linzuarum Schola’ 8 Przysposabia szybko gypfalnia dębowa i ka ginsars-montor, Obecnie | niesienie, Targowa 37. 
f. Śskoły języków ob-|do egzaminu. Od 11—1 sa ogniotrwała jest |Pna stanowisku w wlęk- 12039—1 


|loyeh Amblard et Deb. |Piotrkowska hf 45. do sprzedania, nl. Jul-jszej fabryce maszyn jjergeasterm Froim zga- 
j|Pierwszorzędne zakład 14971—2—n > i wód PRRD, 
iw Berlitza. Aurlelaki, aenema | Skiego N 100, w oficy: ny ze wszelkiemi repe- e te cą, ror] 
© |(rancuskt, niemiecki. Ma- | i nie u Wagnera, 880-3-k |racjami, wchodzącemi w |OŻ, kartę powołania, 
) 4 ó Kupno i sprzedaż, "PRĘTA zakres mechaniki i elel- |973% „JL 
te komplety. Warunki i przedam rower męski > iel 15035—3—ż 
proram do obejrzeniaj (Za wyraz 50 mk.) dla chłopca t kanarki |*9te2 NIKI; |. PORZNKUJE U aaa 
imiędzy 4—9. Oddział ` lw pełnym śpiewie, Sien- posady w włókienniczej |qołomski Jan zgubit kare 
É Hdzki Piotrkowska 120. | | A ye puję meble'tiewicga 91 m. 14. fabryce. Oferty do Gto- if tę zwolnienia, wydaną 
SNA i 477—BL-A | goróbe ink: GA Kar 732—3.k|8u pod „Monter* 95-1-p |w Łodzi, 631—3—5 
I MN erobę, maszyny azy- ae ZPOW hkE Za 
s | „Linguarum Sohola*|cia. Płacę najlepiej! — jotsat do sprzedania w Zaotiarowane. OC r KE 
$$! « organizuje kursy ję-| Wajnreich, Benedykta 19 dobrym stanle. Szpi- RZ ge | 
Fizyka niemieckiego. Plotr- 190 I5-kjtal ewaogielicki, Pół-|, (Za wyraz 45 mt.)  |sty, wyd, w Łodzi, 


W programie m. in: L. w. Beethiowen—W Symfonja 
(ARA Cemoll. Ryszard otraus—Don Junu, poemat symfoniczny. 
[a Bruch=Eoncert skrzypcowy G-moll. 


ANDREAS WEISSGERBER. 


ODGŁOSY PRASY: 

DWA BERLINER TAGEBLATT, 29 XI 1980, 
FAN Burza oklesków wywołał stay skrzypek Andróas Wetssżgorbór, 
DZA którego gra wykazuje skończoną techniką I porywający temporament, 
ROM VOLKSZEITUNG, Berlin: 81.1 1020. 

A a Andreas Weisagerber należy do yob skrzypków. których uważać 
WEŃ można 2n spadkobierców w pierwszej linji Józefa Joachima Posiada on 
skończoną technikę, pocznela rytmiczne oraz najwyższą intuicję artystyczn 
w tarin stopnia, żę miewiela tylko skrzypków wapółozesnych dorówna: 
mu może. 


BERLINER MORGENZSITONG, g.11 1021. 

X W Welsugordorze rotżpłomienia się święty ogień sztuki. Ma on w 

W noble wielką namiętność, co więcej: fanatyczne tumilowanie sztakt Cate 

= jego oeaan wibruje i drży a żywiołowość jego uczucia bierzo w jasyť 
chacza. 


$ p e m i 0u4—5-2 

i —81 n nocna 42, za Helenowem.|Flektromonterzy potrzeb- s APR Z 
Bilety na wszystkie koncerty do nabycia codziennie WaS kowska 120 _478—81' , ektrom zy p = - 

w kasie Ne 2 Sali Filharmonji od 10—1 i od 3—7. 910—1 K |ganozycie! gimnazjalny B ka i walant UŻYWANY| aena OE | = ni. Bruna T taa gplonagoiyk ARIER 
|" przyjmie prywatne jek- do sprzedania, ul. Weg- niezne, Nawrot 20. | zęubliła dowa 


micki, wyd w Uniwer- 


Eeey poin oree ie sytwcia warsz. 017—1-% 


SOW 3 pecjainosć polonisty ka; 


„ Ogród do wydzierżawienia 


shy ry p do Głoe kój bodaj 
su pod „Polonista*, s uprzężą  Wiadomość:! z calodziennem oa, Oferty Bzczególowe 
utynowana polonistka 6 Sierpnia M 24, sklep rzy MANtelm. Oferty do do admin, pod „Fardiar- 

W okolicach Łodzi, z dobrą komunikacją jest do wy- 
dzierżawienia na 3 lata: ogród ewocowy z 1000 drzew, 


nera 6 przy Rzgowskiej. Lokale | mieszkania, | -E0 
734—3-k (ża wyraz 45 mk.) arbiarnia.  Pośrzebaję 

zaraz majstra na ba- 

żeństwu odstąpię po- wełnę, dobrego fachow= 


6 sprzedania urządze- ał 
nie rzeżnicze I furzon U] 


'alezynyer lzrgel zgubił 
ù kartę rejestracyjną, 
wyd. w Łodzi, 989—5-% 


l 


R iub polonista otrzyma rzeźniczy. 988—#—k yar] c gy YA rata”, 13000 — 2-pz Mesana aman aa A 
zaraz pokój umeblowa-|eorrenjan czara, krótki A 


z Eee ia] A OWADY LBA do Ta: l 
ny z opalem, ga lekcje Proraa ozarny, krótki prona inteligentna, pra | pozy BEAST EaI IOU la Wszeiką ceng 


'gzyka polskiego, w za- Eiisato d9 FSC: cująca cały dzień poza wejnianych oraz zdolne |ysugam pokoju + Ruvon. 
kresie maturalnym. OL (nauczyciel) 794—3-k{090mem, poszukuje po-lnozenice, Połudalowa 28 [nig lub 22 kucanią przy 


sub „Pokój 14935" 


$ p wa “ mma aaa j MiESZCZENIA przy rodzi- m, 26. 998—5- pz $ 
z mieszkaniem, budynkami, inspektami i kilka mórg 985—2-n futer duży, walizowy do nie. Oferty do zgłosi rzebm Gibjeki te = |miostęczna, Utarty. pod 
grantu. Oterty do Adm. „dGłosu Polskiego“ pod] Tudent filozośji Uni lapais aani w dobrym Jaun „H BS R arski na sobotę, na zd: Ws” do adm, „ūloan 
Gospodarz* 890— g| . wersyteta Jagisitoń= | jesz. 10 014-—1-je | Joszukuję pokoju ż kuch*|stałe, Główna 20, 38-3-pz j Polskiego, 011—1 
z skłego w Krakowie u- : nią, z wygodami, z me: f scutwzwwwawzamawnecae | —— Rad 


bjami lub bez. Posredni- 


dziela lekcji w znkresia gamoohód ciężarowy — 


szkoty średniej. Wiado-|O marki „Opei* 5 tono-loy pożądani. Oterty sub 5 G d - 

Piac 30 drożej aei 1=5 k Pań:|Wy, w dobrym stanie do| Pilne” do „Głosu Ra Interasy handlowa. 05PO YMI 

e © B [4 p ska 29 m. 10. obi—8-nyprzedania. Gdańska 63 815—2-L4 (Za wyraz 50 mk.)  lintelizentna, pama Inb 

Kupuje brylanty, złoto, srebro, perły, grndentkaudnieln lekoj azyenpt.. (6 poszukuje pokoja mąż: (jom 4 piętrowy na ul. wdowa poszukiwana dø 

djamenty, biżuterję, stare zęby, zegarki oraz Przysposabia do egza |fowozy, bryczki, landa,|! czyzna zajęty poza |U Niskiej 9, dasprze- hotelu, Wiadomość: Ro- 

fotra | dy R 3 ~ ka 7 różne, nowó 1 używanejminu pojedyúėzolub gru- ! rolwagi, towarowe domem. Zgłoszenia, Oe- | danla. Wiad u wiaści- stauracja „Metropol’, uk 

utra ywany, K onstantynows *|dó sprzedania, Plotrkow-|pami. Piotrkowska 16 bryki i wozy sprzedam, gisinians M% 20, Skład elela w Pabjanicacn, ul. Dzielna 1, między 4—8, 
Milich, prawa oficyna I piętro. 828-10 ska 261, m. 4, II p. frim, 22. 14973—2—n Kilińskiego z8,  900-4-k wódek. 854-2 m Kosciuszki 26.  923-3-4 1 14316—5 
W A A A A Z A O Z Z Z ZZ Z ZE WZ Z Z R 


PRENUMERATA: Miestęcznie M. 2.000.—, Kwartalnie Mk. 6.000.—, Za odno- OGŁOSZENIA 3 WYCZAJNE: 126 mk, sa WiórSa nonpArelowy jednoszpaltowy NADSSLANA: prasi toestem 80) MA, W sekt 


szenie dopłaca się Mk. 150.— miesięcznie. Prenumerata ście 850 mi. Letnim: 250 ha bp broni opi 73 że zw NALROLOJI 230 mk, ża WZ 

| 0a Bo nonp. (sèr. 5 szpalt). zarĘczykiOWe | śnAlubINOW» po mk, I5 0 basśctu Ugiusócnia Zamiejsdo wa obli* 

` paroa pocatę miesięcznie Mk. 2.160. Kwartalnie 6,450. ; 6zano Są o 80 procent, zaś firm <agranica O 193 proc, drożej od miajso da rUNOWYy dres oglpazoð i ofiar 
sgranicą Mk 5000.— miesięcznie, administracja me odpowiada 


| ERZE RZA LA: Ph WTC TYSZ" ZE SERR TO DZY TAO AUUT POMI I TEJ W O ZW LZ PIB ZAŚ LWA 
W drukarni „Ołosu Polskiego“, Piotrkowska 86. p teńasior i wydawca Marceli Sacąa, 


